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Wyrób prawnie zastrzeżony 


Demokratyzacja kahałów 


Kraków, 4 grudaia. 
' (Th.) Żydostwo w djasporze jedna wybitną 
zdolnością się odznaczało, która decydującą 
ię stała dla całego jego zbiorowego bytu i 
przetrwania: zdolnością wynajdywania coraz 
to nowych form organizacyjnych. Nie tu miej 
sce na omawianie socjologicznego znaczenia i 
waloru różnych takich form, które nasiępawa- 


ły jedna po drugiej, a nieraz nawet istniały 
jedna obok drugiej, uzupełniając się wzaje- 
mnie W tym związku chcielibyśmy tylko 


zwrócić uwagę na jedną taką formę organiza- 
cyjną, która, przy różnych  wewnęlrznych me 
tamorfozach. jakie z biegiem wieków przechodzi 
ła, najdłużej się utrzymała — na kahały. Nie- 
rnal wszystko, co żydostwo w życiu goluso- 
wera mogło utrzymać i żachować z jakiegoś 
faktycznego lub choćby nawet tylko pozórne 
go samorzadu, skoncentrowało się w kahalc. 

Nie jest bowiem prawdą, jak się to powsze 
chnie przypuszcza, że kahał w swojem pierwo 
tnem założeniu, a nawet w bardzo dalekim co 
do czasu i wewnętrznej treści rozwoju, był 
instytucją czysto wyznaniową, mającą swój 
zakres działania wyłącznie w dżiedzinie reli- 
gijnego życia żydowskiego. Przeciwnie — ka- 
hał obejmował, prawnie lub nawet poza pra- 
wem pisanem, całokształt zbiorowego życia 
Żydów. W zakres działania kahałów wcho- 
dziły poza sprawami religijnemi, funkcje z 
dziedziny opieki społecznej, a nawet sprawy 
eżysto politycznego charakteru. Rzecz jasna, że 
cala czynność charytatywna, jako  zbliżo- 
na do spraw religijnych i z nastroju i ustroju 
religijnego wypływająca, nie była nigdy wy- 
łączoną z zakresu działania kahałów. A tak 
aaiuo sprawy szkolne, już choćby dlatego, że | 
wychowanie dawniej rniało charakter niemal 
wyłącznie religijny. 

Taki szeroki zakres działania miały kahały 
od najdawniejszych czasów szczególnie w 
Polsce Wszak te kahały mogły się nawet po- 
łączyć w skupienia tak wielkie, że przeż Sejm 
Czierech Ziem obejmowały cały oł'szar Rzeczy 
pospolitej. Kahał był w Polsce istotnie jedy- 
nym regulatorem wewnętrznego życia Żydów 
i ich połitycznem przedstawicielstwem na ze- 
wnątrz. Jeszcze nawet w czasach austrjackich, 
do ostatniego okresu, żadna władza państwo- 
wa, do najwyższych, nie dziwiła się i nie uwa 
żała tego za przekroczenie zakresu działania, 
jeżeli kahał lub jakaś reprezentacja kahałów, 
interwenjówały w sprawach politycznych, nie 
mających z religją zgoła nic wspólnego, 

Charakter swój narodowy straciły kahały 
dopiero w okresie niepodzielnego panowania 
starościńsko-propinacyjnego. Kiedy  asymila- 
cja, w prozuimienin z ortodoksją i na jej kar- 
ku objęła rządy w kabale, starala się ścieśnić 
tę prastarą i w samem jej założeniu i przezna 


czeniu niewątpliwie czcigodną insiylucię. Kie- 
dy każdy szanujący się adwokat lub innego 
zawodu dyplomowany  inieligent żydowski 
uważał kaha] za pierwszy szczebel „do sławy 
grodu”, jako pierwszy krok do politycznej 
karjery, treść kahałów zaczęla zanikać, bo 
tym władcom nie b treść, a o krzesla chodziło. 
Treść żydowskiego życia. jego polrzeby i mo- 
żliwości, byly im obce. Dlatego też ta treść 
skurczyła się. Tak to powstała „Rada wyzna- 
niowa'”, która na ulicy żydowskiej straciła 
powoli całe swoje znaczen'c, całą swoją po- 
wagę. Słowo „kahalnik* stajo się przezwi- 
skiem, jakkolwiek jego dawniejszy hebrajski 
odpowiednik „Parnes“ był wysokim tytułem 
obywatelskim 

W miarę jak kahai stal się oligarchją, mu- 
siał z neiury rmeczy stać się płutokracją. A 
tem sameri stracił kowiakt z masg żydowską. 

A. to dłużej tak trwać nie może. Kahał musi 


odzyskać swóż pierwotny charakter ludowy, 
swój charakter narodowy. Stać sie lo może 
tylko wtedy, kiedy kahn} będzie wyrazem 


woli najszerszych mas żydowskich, a nietylko 
warstw majętnych. To znaczy, kiedy  kahał 
wychodzić będzie z wyborów  demokratycz- 
nych. . 
Pierwszy krok na drodze do prawdziwej de- 
mokratyzacji umożliwia nam znane rozporzą 
dzenie Ministra W. R. 1 O. P., które nakazuje 
województwom załatwianie podań kahałów o 
rozszerzenie prawa wyborczego do gmin ży- 
dowskich w bardzo krótkim terminie, nie prze 
kraczającym 30 dni. 

Rozszerzenie prawa wyborczego nn zasadzie 
tego rozporządzenia nie zadawalnia, rzecz 
jasna, żądań demokracji. Wprowadza ono 
ograniczenia w stosunku lo prawa wyborcze- 
ge do Sejmu w kilku kierunkach. Wyklncza 
kobiety od prawa wyborczego, ustala zbyt 


| wysoki cenzus wieku i wymaga zbyt fługiego 


akresu osiadlości. Prawa wyborcze, ustanawio 
ne we wsporinianem rozporządzeniu ministe- 
rjalnem, żachowuje granice dekretu Piłsud- 
skiego dla b. Kongresowki, który teraz ustał 
rozszerzony za Wschodnie kresy. Swoją droga 
to rozszerzenie dekretu na wschodni? kresy 
jest dużym dla nas sukcesem, jeżeli awzglę- 
dnimy, że od czasów napoleońskich obszaty, 
wchodzące w dzisiejsze wschodnie kresy pol- 
skie, legalnej gminy żydowskiej nie mialy, 
chociaż żydzi o nie kołatać nie przestswali. 

Dla Małopolski nie możun było uzyskać pro 
slego rozciągnięcia owego dekretu, a tem sa- 
mem przymusowego zaprowadzenia demokra- 
tyczniejszego prawa wyborczego. Małopolska 
bowiem mogłaby dopićcro na podstawie usta- 
wy. przyjętej przez Sejm | Senat uzyskać taki 
prawny przymus. U nas musiano pozostawić 
inicjatywę w rękach obecnych kahałów, Wo- 


bec której usunięto tylko zawadę, leżącą w 
pewnej biernej rezysiencji ze strony włada. 
Tem samem usunięto i uniemożliwiono wy* 
mówkę, którą kahały dotychczas się zasilania: 
ły: władże nie dopuszczają. 

Otóż teraz władza już dopuszcza. 

Czy mamy się liczyć tetaz z sabotaźem 1 obu 
strukcją ze strony kahałów? Sądzitny, że nie 
puszcza się na tak ślizką droge. Wszak dosko= 
nale zdają sobie sprawe z siły, którą przedstam 
wiają masy, jeżeli się będzie zmuszonym da 
nich zaapelować. Chyba nikomu nie będzie 
zależało na tem, ażeby się rozpętala żywioło* 
wa agitacja masowa, o której nigdy nie moż: 
na wiedzieć, gdzie się kończy. 

Rząd centralny — nawet rząd p. Grabskiego, 
— uznał w całej pełni słuszność Żadania legola 
nego przedstawicielsiwa Żydćw miułopolskich 
i zrobił w tym wypadku wszystko, co prawnie 
można było zrobić, Nie odesłał nas do sejmu, 
bo wiedział tak, jak my to doskonale wiemy, 
że Sejm, który nie może się zdobyć na uchws4 
lenie jakiejkolwiek ustawy samorzadowej, niea 
będzie zdolnym, ani chętnym zajmować sig 
sprawą kahału. Rząd nam tedy powiedziałą 
moim wojewodom ja mogę nakazać, a ze swo 
imi żydowskimi możnowladcami, którzy dzien 
żą izby kahalne, musicie się sami uporać. 

Jak się uporać? W pierwszym rzędzie chy= 
ba poprostu — na rozsądek i sumienie. Prze- 
cież to konieczność, której się nie da uniknąć. 
A lepiej dobrowolnie się zgodzić na coś, do 
czego można być zmuszonym. Na co czekać! 
na tubalny głos ulicy, kiedy rozsądek 1 sumie- 
nie same nakazują to zrobić, czego się masy, 
domagają? 

Spodziewamy się, że właśnie tą drogą, naj 
prostsza i najkrótszą, dojdziemy do celu. Już 
przed jakimś czasem zrobiono we Lwowie pró 
bę utworzenia dobrowolnego związku gmini 
żydowskich w Małopolsee. Byłoby niezmiernie 
pożądanem, ażeby wyłoniony wówczas kotmi<4 
tet odrazu i najszybciej zabrał się dla uchwaaj 
lenia jednolitego i jednoczesnego  postępówaemi 
nia. Niechby wszystkie kahały  małopolskiei 
których jest około 250, wniosły równobrzmię. 
ce zmiany stalulu we Wspomniunym kieran- 
ku, a możemy za jakieś dwa miesiące mieć 
uporządkowaną żydowską gminę w całej Ma- 
lopolsce. 

Kaha! żydowski, zdemokratyzowany, nles 
wątpliwie powróci rychło do swojego dawnega 
blasku i dostojeństwa. „Kahalnik”, wybrany, 
przez masy żywych ludzi, a nie przez świstki 
niekoniecznie czystego papiera, stanie się rze4 
czywiście szanowanym obywatelem, Zażywae 
jącym pełni zaufania swoich braci. A Izba kas 
halna stanie się ośrodkiem życia żydowskiegoą 
w którym Żyd znajdzis współczucie, zrozumie 
nie i posłuch dla swoich potrzeb i dolegliwości 
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Pierwszy występ obrońcy mec. Smiarowskiego. — Zatarg cbr. $miarowskiego z prze” 


wociniczącym. 


Kuczyński spólnikiem Oiszańskiego. — 


Pasternakówna wedle ze- 


RSR świadków znana jest z nerwowości i histerii. 


Lwów, 3 12. Dzisiejsza rozprawa stała pod 
zmakiem stawiania wniosków odwodowych 
przy równoczesnem ich logicznem uzasadnie- 
niu przez obrońców Ślniarowskiego, Ringla, 
Landaua i Rosenkranza. 

Na wstępie przewodniczący ogłasza uchwa.- 
łę Trybunału, odrzucającą wczorajsze wnioski 
obrony, które jak wiadomo, miały na celu 
stwierdzenie wiarygodności przyznania się Ol- 
szańskiego. 

Obrońca Śmiarowski zabiera głos celem 
oświadczenia się codo aktu przedłożonego przez 
prokuratora na wczorajszej rozprawie odno- 
śnie do studenta Kuczyńskiego, który miał rze- 
komo przyznać się przed skautem Mateją, z 
którym siedział razem we więzieniu niemiec- 
kem, że dokonał zamachu na Prezydenta. 

Obrońca mecenas Śmiarowski: Dowiedzieli- 
śmy się wczoraj od p. prokuratora, że proku- 
tator obecny przy tej rozprawie przyjmuje 
wyłącznie sam jeden cała odpowiedzialność 
ma siebie za akt oskarżenia, że jest odpowie- 
dzialny za wszystko co się na iej sali działo 
fi dzieje. Zarazem oświadczył p. prokurator, że 
do odczytanych zeznań Olszańskiego nie przy 
wiązu je wagi i że w końcoweinm swem przemó 
wienin wyjaśni dlaczego. P. prokurator oświad 
czył wczoraj, że przedstawi pewne dowody, 
które stanowią dowód równowartościowy, rów 
norzędny, który wartość zeznań  Olszańskiego 
zupełnie obali. Zdaje się mnie, że taki wniosek 
prokuratora po jednorazowem  pobieżnem 
przeczytaniu prokuratora protokołów zeznań 
Olszańskiego, bez wzgłębienia się w sedno rze 

— bo nikt nie mógł zaraz iu na sali wgłę- 
ibić się dostatecznie w treść protokołu — sądzę, 
że ten wniosek prokuratora byl nieco za spie- 
szny i obrona nie traci nadzieji, że kto wie, 
czy p. prokurator po gruntownej rozwadze 
właśnie jako człowiek odpowiedzialny całko- 
wicie za to co się na sali dzieje, zdania swego 
mie zmieni. 

Tymczasem mamy ilo czynienia z dowodem 
wizoraj postawionym przez p. prokuratora, 
co do którego mamy się oświadczyć i aby się 
móc oświadczyć musimy to zeznanie owego 
Mateji w kiku słowach omówić. Musiny ten 
dokument podany przez prokuratora zestawić 
z zeznaniami Olszańskiego. Każdy kto wczoraj 
słuchał rozprawy, nie obojętny, nie jako widz 
pewnego rodzaju teatru, przed którym działy 
się różne sensacje, lecz który potrafi ocenić ze 
spokojem i rozwagą sprawę osoby Steigera— 
dla tych ludzi, którzy tu przyszli aby tworzyć 
dzieło sprawiedliwości i mieć z tego dzieła 
naukę dla siebie, dła tych ludzi musialo wczo 
raj powstać przekonanie, że odczytany tutaj 
akt w sprawie Oszańskiego jest aktem zwro- 
tnym «w tym procesie, jest jakby tą wstęgą, 
która obejmuje o wszysko od początku proce- 
su na korzyść Steigera, góruje nad tem wszyst 
kiem, obejmuje w jedną całość tę wielka praw 
dę, że Steiger jest ofiarą pomyłki. 


Przeczytano tutaj ten akt i w tych zezna- 


niach Olszanskiego uderza  przedewszyskiem 
ta wewnętrzna żywa prawda, ten zbiór szcze- 
gółórw objętych w całość, od klórych nie moż- 
na oderwać żadnego momentu. Tak zeznawać 
jak Olszański może zeznawać tylko ezłowiek 
mówiący prawdę. Te wszystkie szczególy, skła 
dające się w jedną organiczną całość i wszyst 
ko to musi robić wrażenie żywej prawdy, wra 
enie niewątpliwie, że tego nie mógł wymyśleć 
człowiek, że to są rzeczywste przeżycia, tak 
jak się one w zyciu rożgrywały... 


Zatarg z przewodniczącym 


Przewodniczący przerywa obrońcy, wzywa- 
Jac go do ścisłego oświadczenia się na doku- 
ment przedstawiony, przez prokuratora i na 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


podstawie art. 32 proc. kar. wzywa go do ści- 
słego trzymania się tematu, ażeby nie przewle 
kać rozprawy. 

Obr. mec. Śmiarowski: Zapytuję czy wołno 
mi zestawić ze sobą jeden i drugi dokument, 
w przeciwnym razie jestem skrępowany w 
przedstawieniu wniosku? Jeżeli wolno oba do- 
kumenty zestawić, ta kwestja, iłe slów użyję 
na uzasadnienie mego wniosku, jest kwestją 
nieumiejętności mojej, a nie zastosowania się 
do życzenia przewodniczącego. 

Przewodniczący: Zupelnie tego na myśli nie 
miałem. , 

Obr. mec. Śmiarowski: Doprawdy, sadzę, 
że Wysoki Trybunał pozwoli mi mówić tak 
jak potrafię. Jeżeli mam prawo zestawiać te 
dwa kokumenty, to dobrze, jeżeli nie mam 
prawa to postawię formalny wniosek. Jeżeli 
mam prawo, to nie mogę być w tem prawie 
krępowany. 

Przew.: Oczywista, że wniosek może być 
umotywowany, ale proszę się ograniczać do 
uzasadnienia wniosku do oświa:lczenia się na 
wniosek prokuratora. 

Obr. mec. Śmiarowski: Będę się stosował do 
ograniczeń Trybunału. ŻZestawiając te dwa 
dokumenty trzeba skonstatować. że to idzie 
wszystko w kierunku kwalifikacji, jaką chce 
nadać prokurator dokumentowi przez siebie 
postawionemu. Uważam, że taki akt, jak pro- 
tokół zeznań Olszańskiego może być zwalcza- 
ny, kwestjonowany i krytykowany z punktu 
widzenia cełów, interesów urzędowych pana 
prokuratora, chodziłoby tylko o to, aby temu 
dokumentowi przeciwstawiono rzecz równorzę 
dnej wartości, aby ten akt, przez którego, że 
tak powiem, zamglenie bez żadneigo zwiazku 
z rzeczywistością, stwarza się w wyobrażeniu 
sędziów przysięgłych pewnego rodzaju przeko 
nanie, nietylko wrażenie, że tu jakaś epidemja 
ogarnęła ludzi, którzy dla prostej chwalby wią 
żą swoje nazwisko i osobę z zamachem. Mówi 
się, jaką wartość mają zeznania Qlszańskiego 
świtdczy fakt, że i ten człowiek został ogar- 
nięty tą epidemmją. Jeżeli się tak mówi, to się 
zapomina o zasadniczej różnicy między zezna 
niami Olszańskiego a dokumentem przedłożo- 
nym przez prokuratora. W tym prostym doku 
mencie jest tylko oświadczenie niczem nie po- 
parte, proste twierdzenie pewnego faktu bez 
jakiegokolwiek umotywowania stosunku oso- 
bnika do tego faktu. W protokole zaś zeznań 
Olszańskiego jest szereg aktów związanych w 
jedną całość, które uderzają swoim całokształ 
tem, swoją prawdą. W zeznaniu Olszańskiego 
znajdujemy szereg pozytywnych momentów, 
jakie przepędził kilka dni przed zamachem, 
rozmaite jego przemyśliwania, rozmaite jego 
wrażenia z tych dni. To wszystko układa się 
na obraz, który siłą dowodzi, że to wszystko 
jest żywą prawdą i do sumienia każdego prze 
mawiać musi. 

Przew.: Za pozwoleniem, po raz drugi mu- 
szę przerwać panu obrońcy. Jest obowiązkiem 
moim przypominać panu obrońcy i skonsta- 
tować, że nie zastosował się do mojej uwagi, 
bo „przemówienie pana obrońcy już po pierw- 
szej przerwie jest wyłącznie omówieniem Wy- 
ników rozprawy, pewnych fragmentów wyni- 
ków rozprawy, co podaczas postępowania do 
wodowego jest niedopuszczalne i należy do 
wywodów końcowych. Zwracam się jeszcze 
raz z prośbą do pana obrońcy, by łaskaw był 
ograniczać swoje przemówienie li tylko do 
oświadczenia się co do dokumentu przez prok, 
przedłożonego. 

Obr. Śmiarowski: Do tego przechodzę w tej 
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chwili. Nie wydaje mi się rzeczą sluszna. nia 
powinno się zestawiać rzeczy o wielkiej do. 
niosłości z rzeczami malemi, by w ten sposób 
obniżano wartość pewnych faktów przez rze 
czy, które tylko pozornie jakąś wartość mas 
ją. Dokument przedłożony przez  prokuratwra 
w porównaniu z faktami zeznań Olszańskiega 
jest dokumentem małym, drobnym może tylu 
ko przez sztuczne zestawienie obu tych warto- 
ści wywołać pewien cfekt. Wprawdzie wolno 
prokuratorowi uciekać się do tego rodzaju kro 
ków, wolno mu podważać wartość dokumen- 
tów. Nie można mu z tego powodu `“obić za- 
rzutów, że dąży do swego celu, którym jesť 
osiągnięcie wyroku skazującego. Pan prokura 
tor liczył wczoraj, że przez zestawienie proto- 
kołu zeznań Olszańskiego z tym dokumentem 
Kuczyńskiego obniży wartość zeznań Olszań. 
skiego Jeżeli się jednak przypatrzymy temu 
dokumentowi, wrażenie, które pan prokurator 
wczoraj chciał wywołać, musi prysnąć. Okaże 
się bowiem, że zeznania Kuczyńskiego poza 
gołosłownem stwierdzeniem faktu nic nie za- 
wierają. O ile Trybunał uzna, że ten dokument 
ma być odczytany, to z naszej strony nie ma- 
my nie przeciwko temu. 


O akta Kuczyńskiego 


Przew.: O ile zrozumiałem oświadczenie. fo 
obrona zgadza się na wniosek prokuratora. 

Dr. Ringel: żądamy jednak, aby dokument 
został odczytariy w całości razem z załącznika. 
mi. 

Prok.: Zastrzegam się jednak przeciwko od> 
czytaniu artykułu z gazety „Hajnt” (który, 
jest dołączony do dokumentów), ponieważ ar. 
tykuł z gazety nie jest dowodem, że to co ga- 
zeta pisze, jest prawdą. 

Dr Landau: Nie mege zrozumieć, dlaczego 
prokurator sprzeciwia się odczytaniu tego ar 
tykułu. Szukałem w tym artykule i nie zna= 
łazłem w nim nic groźnego. Trudno przypu- 
szczaąć, ażeby jeden szczegół naprowadzony w. 
ym artykule, miał być tym motywem. Otóż 
w tym artykule jest Kuczyński nazwany i o- 
kreślony jako wspól. Olszańskiego, jako jedna z 
tych siedmiu czy ośmiu osób, o których Ol- 
szański opowiadał, których nazwisk nie wy: 
mienil, aby mogli pozostać w kraju. Część ich 
mogła potem z kraju uciec a może tylko Ku. 
czyński. Z tego artykułu „Hajntu™ okazuje się 
że akt przedłożony przez prokuratora, „akt 
Kuczyńskiego" bynajmniej nie koliduje z 
aktem Olszańskiego. owszem może się okazać 
zaś dokumentem uzupelniającym jego zezna- 
nia. Prawdy owijać nie można i niema przy” 
czyny, dla której prokurator miałby konie: 
cznie się bronić przed odczytaniem rzeczy, .0 
których policja w Katowicach wspomniała. 
Dlatego proszę o odczytanie wszystkich zaiącz 
ników wysłanych przez policję katowicką. 

Trybunał udaje się na naradę i postanawia 
odczytać cały akt przedłożony przez prokura- 
tora w pełnej jego treści. Akta te brzmią: 

Brzmienie aktów w sprawie 

Kuczyńskiego 

Prookól przesłuchania świadka Mateji, spo 
rządzony 27 listopada 1925 przez ekspozyturę 
policji politycznej w liatowicach. Starszy wyj 
wiadowca Pirog powołuje się ma zeznani: Pa4 
wła Mateji ur. 17 marca 1906 r. w gmin e Pi- 
szczany, zam. w miejscowości Kalwarja, wy* 
znania rz. kat., narodowości polskiej. Zeznał 
om co następuje: 

„Dnia 2. listopada 1925 pojechałem do Opo- 
la, gdzie przebywałem 3 dni. W Opolu policja 
przeprowadziła u mnie rewizję. Znaleziono 
u mnie dokumenty, stwierdzające, że należę 
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do harcerstwa, oświadczono mi z tego pewo- 
du, że nie mogę w Opoiu zatrzymać i odeslano 
mnie ado. więzienia. Zasąadzono mnie bowiein 
na 3 tygodnie aresztu. W areszcie tym siedział 
także Kuczyński, który pedał, że należy do 
organizacji, od której otrzymał bombę w celu 
zamordowania Prezydenta Rzeczypospolitej w 
czasie pobytu jego we Lwowie. Do tego czynu 
prócz Kuczyńskiego miało być  wmieszanych 
jeszcze dwóch osobników, których nazwisk 
nie znam, Kuczyński zbiegł do Niemiec i z po 
woda nielegalnego przekroczenia granicy nie- 
mieckiej zasądzony został na 3 tygodnie are- 
sztu. Areszt jego kończy się z dniem 21 listo- 
pada 1926, poczem zostanie zwolniony i poje- 
dzie do Holandji. Nadmieniam że byłem słu- 
chany dwa razy. Na wstępie zeznawałem po 
polsku, przy pomocy tłumacza. Dodaję, że Ku- 
czyński podał. że Żydzi siedzą niewinnie a je- 
den z właściwych sprawców już umarł. Ryso- 
pè: włosy czarne, twarz chuda, ma być przy- 
stojny. Mówi po polsku, francusku, słabo pa 
miemiecku. Za niclegalne przekroczenie grani- 
cy dostał 3 tygodnie, podczas gdy inni dosta- 
ją za to 8 miesiące. Powiedział on, że zeznał 
W Opolu, że gdyby Polacy go dostali, mogliby 
się od niego dowiedzieć dużo ciekawych szcze 
gółów, od kogo bombę dostał. Wspomniał też, 
że oficerowie wojsk polskich są w to wmie- 
szani. Podpisane: Mateja. 

Drugim dokumeniem jest wycinek z niemieckiej 
gazety Kattowiiżer Zeitung pt. „Der Komgplitze Ol- 
szański's aus Polen entflohen". „Dem Hajnt wird 
aus Beuthen telegraphiert"... W tych dmiach przekro- 
czył niemiecką granicę niejaki Kuczyński, który 
pezedstawił się jako spólnik Olszańskiego. Ponie- 
waż rzeczywiście przekroczył granicę beżprawnie, 
zóstał aresztowany i odkłany sądowi, Sprawa ta zo- 
stała w swoim czasie W Związku Że sprawą 0l- 
wzańskiego w kilku dniach załatwiona. Kudzyński ze- 
epal ma podstawie dokumentów, które miał przy so- 
bie i które sąd niemiecki jako wiarygodńe uznał, Że 
jest Ukraińcem, politycznym zbiegiem, że jest wplą- 
tany w zamach na Prezydenta państwa. Zażądał dla 
siebie prawa azylu w Niemczech, dostrczył dowodów 
Że jest tą sma osobą, o której "nówił Olszański pod- 
chas Wojego procesu, wytoczonego Mu z powodu 
3 . rawmego przekróczenja granicy. Mówił o nim. 
Aż do dziś dnia Kuczyński nie miał poWođu opu- 
szczenią Polski ponieważ jednak dowiedział się. że 
rząd niem. oddał akta do dyspozycji sądu we I.wo- 
wie, obawiał się, że jego nazwisko stanie się wiado- 
mem władzom polskim. Z tego powodu mogloby 
mu grozić wielkie nizbezpieczeństwo, dlatego leż sal- 
wował się ucieczką z Polski. Sąd niemiecki ustalił 
fa podstawie aktów proczsowych Olszańskiego, że 
Olszańsiiń w istocie wytnienił Kuczyńskiego jako swo 
jago spółmika i skazał Kuczyńskiego za niedozWo: 
Iome przekroczenie granicy na trzy tygodnie aresztu 
í jako polityczny zbieg nie będrie wydanym Pol- 
„sce. Kuczyński odbywa swoją karę w więzieniu gli- 
więk iem. 


Pasternakówna nerwowa 
i histeryczka 


Następnie zabiera głos Dr Rosenkrans, który 
w ñiezwykle silnem i logicznie zbudowanem prze- 
mówieniu izasadnia szereg wniosków, których isto. 
ta ma rzucić śnop Światła na mentalność Paster- 
nakówny. Dr Rosenkranz ma na myśli fakt powoła- 
mia Świadków, którzy mają stwierdzić wiarygodność 
wzgl. niewiarygodmość Paslernakówny. Przed kil- 
„u laty p. Eugenja Rudnicka wniosła przeciwko Pa- 
Sternakównie przed sądem powiatowym we Lwowie 
proce o rozwiązanie kontraktu najmu mieszkania. 
Proces ten opurła ona na tem, że Pasternakówna 
używa mieszkania sweg o w spoSób nienależyty. Ten 
rodzaj postawienia kwestji musiał doprowadzić do 
badania właściwości charakteru Pasternakówny. 
Przeprowadzano Cały szereg wyczerpujących roz- 
praw, przesłuchano 'większą ilość świadków na wła 
ściwości charakteru Pastzrnakówny, a mianowicie 
na jej zapalczywość, gwałlowność, agresywność, ner 
wowość i hisierję. Stwierdzono, że w odnośnych ak- 
tach pod L. cz: teg» procesu C. XIIla 252/18, jest 
stwierdzonem zeznaniami Całego szeregu Świadków, 
Że Pasternakówna posiada charakter gwałtowny, za- 
plczywy, agresynwy, nerwowy'i histeryczny. Pro- 
Szę o ZarekWirowanie i odczytanie odnośnych aktów 
ponadto proszę o odczytanie motywów odnośnego 
wyroku. Motywy te ustalają następującą okoliczność: 
Ze Pasternakówna w sposób gwałlowny świadków 
Podozaa rozprawy teroryzOWala, tak, Że sędzia wie- 
łokrotnia musiał przywoływać ja do porządku. 
© spokojnen przeprowadzeniu rozprawy wobec za- 

a się Pagternakówny nie dalo Się nawet pv- 
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myśleć. (V molywach teź było podane, że Pasterna- 
kówna zachowaniem swojem naruszyła grubo po- 
rzudek domowy i uniemożliwiła innym. nieszkuńicom 
spokojne  zmaieszkiwunie. Nadmieniumn ponadto, 
Że sędzia wyroktjucym w lej sprawie był powsrech- 
nie znany We Lwowie sędzia BuńkoWski, a jest 
chyba nolorycznem že jesl człowiek niezwykle spo- 
i ojny i żtównownżony, Sędzia ten po tej rozpra- 
wie był tak przejęty zachowaniem się Pasternaków- 
ny, że w rozmowie; która odbyła się natychmiast 
po rozprawie Z ndwokatem Drem Nabińerem, który 
też na lej rozprawie był obecnym, wyraził się pod 
wrażeniem gwałtownego wystąpienia Paslernnków- 
ny, że w praktyce dotychczasowej mie mig} jeszcze 
różprawy, któruby go do lego Slopnin zdenerwo- 
wała. Dodał, że Pasternakówna zachowywała się 
w sposób niezwykle nerwowy i gwałtowny, tak, że 
aby sędrin mógł wierzyć jej Słowom, mowy być 
nie mogło. Na ię okoliczność powołuję na Świudka 
sędziego Bańkowskiego i adwokata Dra Rebinera. 

Podczas obecnej rozprawy przy przesłuchaniu Pa 
słernakóWny znszedł fakt następujący. Na odnosne 
zapylanie Pasternakówna przyznała, że miała jakąś 
scysję z urzędnikiem policyjny n., Dziś obrona jost 
w możności stwierdzić, że tak niewinnie wyglądają- 
Ca kwestja jak ją przedstawiła Pasiernakówna, by- 
ła calkiem konkreinie w tutejszym | sądzie okr. 
karnym ujęła, a mianowicie w r. 1923 toczyło Się 
przeciwko Pnsternakównie dochodzenie o zbrodnię 
z par. 93 u. k. tj. w kierunku ograniczenin Człowieka 
w swohodzie ruchu, a to chyka świadczy o nadzwy- 
czajnej popędliwości, gwałlowności, nerwowości 
świadka. Proszę zatem o stwierdzenie z registru tu- 
tejszego sądu, Że posiępowanie takie w kierunku 
zbrodni z par. 03 u. k, wdzożonem przeciwko Pasler- 
nakównie zostuło, Rozpoczęło się ono w r. 1923, 
a skończyło się w r. 1924. Proszę o zarekwirowanie 
tych aktów i ich odczytanie. Kwestja dopuszczenia 
tych dowodów została właściwie przez, Trybunał juź 
z góry zadecydowana przez dopuszczenie dowodów 
ze świadka inż. Szczepańskiego. 


O świadka Kohna 


Dr Ringel: W pamięci nas wszystkich biorących 
udzial w rozprawie pozostało 3 świadków: Paster- 
nakówna, Loedlowa i Orlicka, Pasternakówna i Loe- 
dlowa stały na dole wzgl. przy tem miejscu, skąd 
bombę rzucono. P. Omlioka zaś przypatrcywała się 
rzutowi z miojsca bezpiecanegD, bo Z balkonu kawiur 
mi. Więc podc-as kiedy tamci dwaj Świadkowie stall 
w miejscu, w którem powstała panikn i byty, częścią 
składową tej sceny, to p. Orlicka stała bespiecznie 
na balkonie i przypatrywała się zamachowi. który 
się rozgrywnł daleko od niej. Pani Orlicka była 
Świadkiem który widział sprawce nie z boku ani 
z tyłu, lecz Widział go twarz w twarz. podczas gdy 
tamci dwaj Świadkowie Pasternakówna i Locdlo- 
wa Widzieli go tak, że byli odwróceni, więc niedo- 
Kładmie. Teraz gdy wypłynęło przyznanie się Olszań 
skiego, gdy Olszański przestał być cieniem, a stał 
się żywą postacią, dziś zeznania Orlickiej urastają 
do olbrzymiego znaczenia | musi być wiarygodność 
tych zeznań w wyższym jeszcze stopniu zbadana 
i stwierdzona. Dlatego jest konietznem zbadanie oj- 
Ên p. Orllekiej Dra Kohon. naczelnego lekarza Ka- 
sy chorych w Równem, który ma stwierdzić, Że 
córka jego po przyjeździe do Równego z wszelkiemi 
szczegółami opowiadała o przebiegu zajścia n pó- 
Źniej, kiedy proces Się zaczął, radziła Się ojca Gzy 
Ma się zgłosić na świadka. Na to Dr Kohn odpowie- 
dział. że ma nietylko Prawo do tego. ale obowiązek 
obywatelski „aby się przysłużyć prawdzie. 


Dwa typy świadków 


Wysoki Trybunale! Są dwa typy świadków. Jedni 
niechętnie zgłaszają Się do sądu, aby spelnić swój 
obowiązek obywałelśki ciężki i nieprzyjemny, sta- 
rają się go pozbyć jak uajrychlej, Drugi typ. to 
Świadkowie, którzy Się sprawą przejmują, intere- 
sują Się, co zemal ten, a tamten jakie są Szanse 
sprawy itd., to Świadkowie, którzy się sami, czy 
przez innych sugerują, wprawiają w pewien stan 
psychiczny. Jest to Człowiek, klóry się Czuje zwią- 
Zany ze Sprawą tolzącą się w sadzie. 

Jeżeli mamy przed soba ten drugi typ, to 
musimy być bardzo ostroźni i dokladnie ba- 
dać, czy świadek, który tyle słyszał i czytał, 
nie wyrobił sobie przypadkiem pewnego za- 
patrywania na wypadki, których był świad- 
kiem, tak, że nie może już odróżnić tego co 
widział, od swych wrażeń. Tem bardziej nale- 
ży być ostrożnym, jeśli świadkiem tym jest 
kobieta. ; 

Pastęrnakówna, która tak wiele zaintereso- 
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wania okazała dia wszystkiego co się w spra- 
wie tej dzieje, która podczas procesu Jaegera 
i tow. codzień przychodzila na sale sądową, 
zrobiła na mmie wrażenie świadka tego dru- 
giego typu, który uważa, źe wszyscy się mylą, 
tylko ona ma rację. udy była słuchaną w cza- 
sie sadu doraźnego, gdy na salę wszedł świa- 
dek Jarosz, Pasternakówna krzyknęła z rados 
ści: to ten pan, który był obecnym przy are- 
sztowaniu Steigera. W protokole rozprawy 
deraźnej jest zanotowane, że podniosła ręce, 
ażeby stwierdzić, że Jarosz mówi prawdę. W, 
czasie konfrontacji z Jaroszcem ugnoskowałą 
go dokladnie jako tego, klóry był obecnyra 
przy areszlowznin Steigera i o którym myśla. 
ła, że był ajentem policyjnym, "Tymczasem 
w czasie obecnego procesu Pasternakównaą 
stwierdziła, że nie widziała wtedy twarzy Ja- 
rosza i była zm/eszana gra słów i Że ża Jaros 
sza brała agenta Niebylskiego. Ponicwaź prv. 
tokół sądu doraźnego podpisany jest przez 
przew. radcę Mayera a zasządził on chyba 
konfrontację twarzą w twarz a nie konterga« 
cję, jak mówi Pasternakówna, iwierdząć, ża 
widziała Jarosza tylko od tyłu, zatem proszę 
o powołanie na tę okoliczność na świadków 
przewodniczącego sądu doraźnego Mayera, 
prok. Łaniewskiege, obr. dra Bremberga, Tres 
datkora Chwili Weinstocka i jednego ze ste. 
nografów. 

F:zewodniczący następnie zarządza przerwę. 
Po przerwie zabiera-głos dr Landau i w Zna. 
komitem pod wzgiędem prawnym i logicznym 
przemówieniu uzasadnia wnioski kolegów, 
wykazując konieczność ich uwzględnienia. 

Po odczytaniu kilku protokolów, przewodni. 
czący odracza rozprawę. 


Dr. Kohn dopuszczony na 
świadka 


Lwów. 3 12. Jak się dowiaduję, wniosek 
dra Ringla na dopuszczenie dra Kohna na 
świadka, zosał już przez Trybunal dopuszczw 
ny. Po dra Kolina zatelegrafowano do Równe- 
go, z tem, aby się zgłosił w sobotę o godzinie 
9 rano. p 

Jak wiadomo córka dra Kona p. Orlicka 
zeznała, że widziała w miejscu za budką inwa 
lidzką, które się zgadza z zeznaniami Olszań. 
skiego, człowieka, który rzucił bombę, 
samego wzrostu i tak samo ubranego, jak to 
podał Olszański. 
A) 


Z procesu rab. Kestenberga 
Wyrok 


W dnlszym ciągu roaprawy przeciwko redakte- 
Towi , Radonier Cajlung", Fegelmanowi, przesłuchi- 


wano szereg Świadków, zeznających przeważnie po-. 


chlebnie dia rabina Kestenberga. Cułynek zarządza 
gminy żydowskiej Izak Bialski wnost w SwycH se- 
zuamiach newy punkt Widzenia na sprawę rahina 
Kesienberga. Opowiada, że wład:e rosyjskie zania- 
nowały w roku 1913 Kestenberga rahinem bes Sa- 
więgnięcis opinji gminy żydowskiej. Kestenberg za- 
pewnił uroczyście gminę, że urząd swój będzie pał. 
nił tylko tymczasowo, Świadka wzięto w czaGie 
Wojny jako zeykładnika i wywieziono w i 
jak się dowiedział później, na Skutek interwencji 
Kesienberga. Bialski stwierdza, że Kestenbecg pono- 
stawał dlugi Czas na usługuch Żandarmerji rosyj. 
skiej. Odnośnie do 400 podpisów na akcie nominacji 
rabina Kestenbergn Stwierdza Świadek, że większa 
ilość tych podpisów była wyłudzona pod wpływem 
gróżb ze strony Kestenberga. Dalsi świadkowie po- 
twierdzają zezrznia Bialskiego, -iwi.rdzając, Ża 
Kerf te berg nz kazywał policji rosyjskioj usuwać z Ra 
Gomia swych i - Dea wsłoazówikamy 
Kestenberga aresztowano dzo wielu abywateli, 
Świadkowie zeznają, że Kestenberg wyłudzał towary 
i pieriądze od obywateli radomskich, pod groźbą da 
ni nejcwania ich przed władzami, 

Onegdaj wieczorem ukończono  przeslnchanią 
Śviadków i zamknięto dochodzenia dowodowy. Glom 
Zabiera rbin Kesterberg który ośWindcza, eż jest 
przeciwnił iem Sjerizmu i że na Światowej konfeften- 
cji „Agrdy* We Wiedniu wystąpił przeciw Organi- 
zacji Sjonistycznej, a 

Po przemówieniach oskarżonego i jego olirońcy 
adw. Paschalskiego, sąd wydał wyrok, skaztjąęcy 
red. Fogelmanu na 2 miesiące aresztu i 200 zł giy. 
wny. 


Str, £ 


KRONIKA. 


Kraków, 4 grudnia. 
O APROWIZACJĘE KRAKOWA 

Chtcąc sprawę dostawy mąki dla Krakowa i za- 
Deapieczenia ludności Krakowa w chleb uniezależnić 
od nieprzewid:ianych wypad<ów, jak nagła Zwyżka 
dolara wzgl. spadek złotego, prezydjum miasta 
w osubach komisarza rządu Ostrowskiego i wice- 
prez. Dra Wielg isa interwenjowało w Warszawie 
w dniu 2 bm. u ministra Raczkiewicza zastępują- 
cego premjera w sprawie uzyskania jużto dla mia- 
Sta, już też a krakowskich młynów odpowiednich 
furduszów na zgromadzenie większych zapasów 
zbcża, z htórychby tak gmina dla swej piekarni, jai: 
i piekarze krakowscy mogli otrzymywać mąkę po 
skiej Stosunkowo conie, niezależnie od gwałlow- 
mych wahań walutowych. Sprawa uzysl:nia fundu- 
szów w tej chwili od rządu centralnego ze względu 
na słosunki gospodarcze nie je.t rzeczą łatwą i 
w uwzgiędnicniu tego, prezydjum miasta wysunęło 
wobec zastępcy p. premjera także druga koncepcję, 
Sireszczającą Się w tem, by na wypadek takiej sy- 
acj, w jakiej Znalazł się Kraków w dniu 1 gru- 
dnia br., rząd Wyjecdiał u władz wojskowych od- 
stąfńcnie gminie m. Krakowa na pewien przsciąg 
czesu pewnej ilości mąki chlebowej, którąby można 
pokryć zapoirzebowanie tak piekarni miejskiej jak 
piekarń prywatnych pod kontrolą ze strony zarządu 
miasta. P. minister Raczkiewicz przyrzekł tę spra- 
wę przedstawić na radzie 1ninistrów i jaknajprzy- 
chylniej ją traktować. 

Ponadto prezydjum miasta odniosło się do wo- 
jewództwa z prośbą, :by zarządziło kreki celem 
spisania zapasów mąki i zboża tak u handlarzy mą- 
ki ajk i; w młynach krakowslich oraz w młynach 
powiatu tak, aby w razie potrzeby zarząd miasla 
mógł mieć dokładny obraz jakiemi zapasami można 
mozporządzać. 
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Piekarnia miejska posiada zapas mąki na dni 
najbliższe. — Chleb dostarcza się po Cenie 35 gr za 
1 kig wszystkim sklepom, które miejski chleb roz- 
sprzedają, — Większy transpori mąki wysłany zo- 
Stał pod adresem magistratu m. Krakowa z Pozria- 
cia, Pogłoski o braku chleba w mieście są nieuza- 
sadnione. 
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— CENTRALA KEREN KAJEMETH LEJI 
SRAEL NA ZACHODNIĄ MAŁOPOLSKĘ przygo- 
towuje w całym kraju szeroko zakrojoną akcję Cha- 
mukową na rzecz Geulath Hearec. W Krakowie i na 
prowincji przygotowania do wieczorów Makabe 1- 
szowskich zbiórek domowych, zabaw Chanukowych 
kiermaszów dla dzieci i tp. są już w pelnym toku. 
Należy się spodziewać, że tegoroczna akcja Chanu- 
kowa przyniesie wylik odpowiadający wielkiemu 
Bataniu Żydowskiego Funduszu Narodowego, 

— CENIRALA KEREN KAJEMETH LEJI 
SRAEL W KRAKOWIE komunikuje, że Wypróż- 
miąć puszłi, 


GALERJA PRZECHRZTOW 


10) Daniel Abramowicz Chwoison. 


Eh 

Ostatni raz wywołał Chwolson nadzwyczajne wra- 
Żenie w społeczeństwie żydowskiem w r. 1879, Dobre 
dia Żydów czasy Aleksandra II, miały się już ku 
końcowżj W powietrzu przewiewały już złe antyse- 
mickie wiatry, powstala Żżydożeroza prasa, która 
z każdym dniem coraz potężniej się rozwijała i swych 
Czytelników  rekrutowała głównie z najwyższych 
(Warstw Społeczeństwa, a Stamtąd jad sączył się do 
warstw niższych, Prasa ta przygoto sywała podatny 
grunt dla wszelkiego rodzaju awanturników, którzy 
Się nagle zjawili, by ryby łowić w mętnej wodzie. 
Jednym z nich był nam tak smutnie znany Hipolit Lu- 
tostański, nauczyciel religji katolickiej w prowinejo- 
nalnem gimnazjum. który chciał zrobić karjerę na 
mienawiści ku Żydom. Przyjechał do Petersburga z 
rosyjskim manuskrypiem książki zatylułowanej „Tal. 
mud a Żydzi”, a było to dzieło pelne najjadowiiszych 
oszczerstw na lud żydowski. Znaleźli się dobrzy lu- 
dziska, którzy auniosa przedstawili następcy tronu, 
który już wienłaas przemakniciy był nienawiścią 
ku Żydom. Późniejszy car Alvhsander IE dał Luto- 
Buńskiomu dwa listy drięh' »une za jego wielkie 
zasługi Lutosłańói diode! * tymi listami od domu 
dn domu, by zbierać prenu: morów dia tej Kniążki. 
Pamhey Lutosiańskiego is. Zydów i żydostwa wy- 
tłaly wkróme zwe owóce jh' * w antysemickiej pra- 
se wypłynęła momi leg” meu dzię rytualnyin 
Niedłuco mwale. a vu Kau zjawiła Się sprawa 
: BROTd rytualny, Arzgriawu: ilku Żydów i wezczę 


oraz zbierać datki wolno jedynie oso- 
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Stare metody znowu wracają... 


Próba walki z drożyzną przy pomocy represyj karnych. — Obławy i re« 


wizje. 


— S$pekulantów walutowych 


szuka się tylko w dzielnicy łżyáo- 


wskiej, a banki i urzędników pozostawia się w spokoju. 


Biuro prasowe województwa krakowskiego komu- 
nikuje: 

„Wczoraj (czwartek) rano odbyła się w wojewódz 
tvie krakcwskiem pod przewodnictwem  naczalnika 
wydziału bezpieczeństwa publicznego Skarbka kon- 
ferencja w Sprawie zwalczania szerzącej się lichwy 
kupieckiej i spekulacji watultcwej. 

Udział w konferencji wzięli: wicepre:es Izby 
skarbcwej Dr Gajewski prokurator Dr Brason, na- 
czelnicy wydziałów Województwa Niesiołowski i Dr 
Fedorowicz, dyrektor policji Dr Styczeń, ko nendan- 
ci policji insp. Pilch i nzdkom. Maruniak, kierow- 
rik ekspozytury urzędu Śledczego oraz reprezenta'- 
ci Banku Polskiego i magistratu. 

Przedstawiciele władz Sfwierdzili, że wielu kup- 
ców prov adzi niesumienrą kalkulację, że towar ma- 
gazynuje i ukrywa, a przylem odbywa się w inieście 
na SZeroką skalę zakrojona spekulacja walutowa. 

Wobec tego postanowiono urząd ać ścisłe rewizje 
w Sklepach i składach w poszukiwaniu za towa- 
rami, badać, Czy kalkulacje prowadzone są w walu- 
Cie złotowej i tępić bezwzględnie pokątny iandel 
walutowy. Czarno giełdziarze będą Ścigani na dro- 
dze karno-sądowej, winni zostaną esadzeni w więzie- 
niu, a zraleziona gotówka ulegnie konfiskacie. 

Podoburie i towary nagazynowane przez kupców, 
a Wykryle v Czasie rewizji ilegna konfiskacie i bę- 
dą sprzeda :ane publicznie po normalnych cenach. 
Niezależnie od tego prokuratura pociągnie winnych 
do <dpowiedzialności „sądowej. Środki represyjne 
będą Stosowane 7 całą bezwzględnością. 

Celem skutecznego poparcia tej zkcji, władze wzy- 
wają publiczność aby © każdym wypadki nadużyć 
kupców donotiła władzom, które użyją wszełkich 
środków dla zapobieżenia lichwie i spekulacji“. 
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Komunikat powyższy dowodzi, że wbrew dostate- 
cznie chyba vyn ownym doswiadczeniom z Czasów 
inflacji merkawej. władze policyjne usiłują znewu 
walczyć ze zjav iskami gospodarczemi za pomocą re- 
Dresyj karnych. Gdyby zwyżka dolara postępowała 
dalej, represje te byłyby zupełnie bezskuteczne, 
wvbec zniżki v alut są one dziś całkiem ni «potrzebne 
i utrudniają tylko stānowi kapieckiemu i tak jaż 
ciężką Walkę o byt. Zwyżka cen pod wpływem przej 
ściowej haussy dclera nie była uzasadniora i Zwal- 
czaliśmy ją energicznie, ale nie należy się ucie- 


kać w tym celu do bezsensowych śradkóy połkcyja 
nych. 

Potępić róv nież należy woQzorajszą „obławę* ną 
ul. Dietla i w kawiarniach „Royal“ i , City“, w tokwa 
której ponad 100 csób odprowadzono pod „Telegraf 
Sprzedaż i kı pro Walut są obecnie zupełnie legalną 
i nie uzasadniają one żadnej ingerencji policji Nie 
można tu też mówić o „tamowaniu koinunikacji"y 
bo chyba nie tamuja jej ludzie, jedzący obiad w kam 
wiarni! Niestety ani własne ani Cudze doŚwiadczea 
nia nie nauczyły je.zcze widocznie naszych włada, 
że netodami policyjnemi nie możaa zwałczać spadku 
waluty ani v zrosiu drożyzny. 

Ciekawem jest, że władze szukają  Spekulantów. 
wal ócwych tylko wśród biednych iaktorów, marzną 
cych na ulicy w dzielnicy żydowskiej mimo, iż 
powszechnie jest wi+domem, że w znacznie wyższej 
mierze „amatorami“ walut są raczej banki i sf:ry] 
urzędnicze, które po wypłacie pensyj dmia 1 bm, 
mesowo rzuciły się na wykup dolarów. Czyżby td 
obławy miały na Celu odwrócić uwagę cd właści« 
wego źródła spekulacji walutowej? 
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Na zar:ądzenie v< jewództwa organa policji Wras 
z komisarzajni targes ymi magistrału przeprowadza” 
ły wczoraj Od rana rewizje w sklepach j składach 
aprowizacyjnych, oraz w sklepikach spożywozych, 
w paczukiwaniu za zbożem, mąką, Cukren i innemi 
porduktami codziennej potrzeby. Okazało się, ża 
w mieście znajdują się wielkie zapasy tych towarów 
pochowane prze. rieuczciwych spekulantów. Wea 
dług dotychczasowych obliczeń, w dniu wczoraja 
szym fiemy krakov'sli+ posiedały na składzie okos 
ło 150 wagonów cukru. Rewizje te wykazały nadto, 
Że zwłaszcza drobne sklepiki aprawiają lichwę, rus 
bując ceny, Pozatem wielu sklepikarzy zamknęło 
handel, wyczekując dalszej zwyżki cen. 

IWszyscy kupcy, u których znaleziono ukryte to- 
wary, oraz brak cenników, wzgl. którzy pobierali 
ceny wygórowane, »oCiągnięci zost.ną do surowej 
odpowiedzialności sądowo-karnej W dniu dzisiej» 
szym prokuratura przekaże wszystkie sprawy sę< 
dziom Śledczym. 

Przytrzymane podczas obław na vl. Dietla i W kai 
wiarmiach osoby zostały po przesłuchaniu „pod Tex 
legrzfem" wypuszczone na wolność. Zakwestjono- 
wane waluty zostały oczywiście posiadaczom zwró- 
cone. 


bom zaopatrzoaym w legitymacje Keren Kajemeth 
Lejisrael (Żyd. Fund. Nar.) i prosi o Ścisłe kontro- 
lowanie legitymacyj zbierających. 4 

— ZAKAZ WYWOZU ZBOŻA I MĄKI. Na sku- 
tek reskryplu Województwa w Krakowie z dnia 1 


grudnia br. magistrat zakazuje w interesie prawidło- 


to przeciwko nim dochodzenia. Dziennikarze żydo- 
żerczy rzucili się m ten żer z wielkiną impetem i Co- 
dziennie porządną porcję oszczerstw przygotowywali 
dla swych czytelników. W taki oto sposób zaciążyła 
na Żydostwie rosyjskiem jako straszna góra Sprawa 
mordu rytualnego w Kaukazie, 

W tych krytycznych czasach Chwolson znowu się 
oderwał od swych prac naukowych i całkiem się 
poświęcił kaukaskiej sprawie. Przekonał się o nad- 
zwyczajnej potędze ciemnoty, trjumfującej nad żełla- 
zną logiką, z jaką zbudował wszystkie poprzednie 
swe dzieła skierowane 'przeciwko legendzie o mordzie 
Tytualnym. Z jeszcze wię:szą energją wziął się 
Chwolson do pióra. Napisał nowe dzieło. zatytułowa- 
ne „Czy Żydzi używają Krwi chrześcijańskiej?*, w 
którem ostro zaatakował wszystkich podżegaczy i a- 
giiatorów, rozpowszechniających bajeczki o mordzie 
rytualnym. Polemika jego pełna szyderstwa i satyry 
wykazała blagę i śmieszność tej pajęczyny, a potem 
z enluzjazmen wykazała Wielkość ideałów etycznych, 
które żydostwa dało ludzkości. Dzieło Chwolsona 
wywołało oburzenie i gniew antysemickiej prasy, któ- 
ra przypominała mu jego Żydowskie pochodzenie, a 
jedna szmatka posunęła swą czelność do tego sto- 
pnia że mu Otwarcie zarzuciła, jakoby był przeku- 
piony przez bogatych Żydów Ginzburga i Polinko- 
wa. Ale te alaki nie osiabiły energji Chwolsona, prze 
ciwnie dodały mu odwagi do dalszej walki i od tego 
czasu Chwols: e przemilczał Żadnej napaści, nie 
przepuścił be: oırej odpowiedzi Żadnego ariykuła, 
zawierającego jakąśkolwiek tylko wzmiankę o mor- 
dzie rytualnym. Dzieło Chuvlsona rozpowszechnia. 
no wienczas w diesiątk:ch iysięcach egzemplarzy, 
e. wszędzie glębokie robiło wrażenie. 


(Ciąg dalszy nestgpi.). h 
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wej aprowizacji miasta v ywozu zboża i mąki z Kraa 
kcwa bez specjalnego zezwole ia magistrału. Artya 
kuły powyższe wywożcne wbrew niniejszemu zakas 
zowi tak drogą kołową jak i koleją, ulegną kontis 
skacie, a winni nielegalneg» wywozu Zostaną po+ 
ciągnięci do odpowiedzialności karnej, 

— ZAMKNIĘCIE WYSTAWY DROBIU. Wozo, 
raj zamkniętą Została wystawa drobiu, gołębi etc. 
przy ul. Mogilskiej. Eksponaty oddane wystawcom 
lub też odesłane koleją. Wystawę zwiedziło około 
20.000 osób. 

— OKRADZIONY W KASIE. Michał Nosek! 
zamieszkały przy ul. Rybackiej 1. 15 doniósł dnia 
2 bm., że skradziono mu w kasie skarbowej Nr. 2 
w Krakowie przy okienku jedną paczkę bunkno- 
tów 5-złotowych w łącznej kwocie 500 złotych. 

— ZNOWU ROWER. Władysław Komopek, zamie 
szkały przy u]. Starowiślnej 1. 89 doniósł o kradzie 
ży roweru marki „Kaizer“ wartości 260 zł z sieni 
demu przy ul. Starowiślnej 89. 

— ARESZTOWANIE Organa policyjne aresztQ- 
wały Słefrna Gawlika (lat 16), rodem z Jęzora i Saa 
netrę Marjana (lat 24) z Krakowa za kradzież to- 
waru wartości 250 zł na szkodę p. Zinsa z ul, Sze- 
rokiej. Obydwu odstawiono do areszłów sądowych. 
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REPERTUARY TEATRÓW KRAKOWSKICH 
TEATR MIEJSKI IM, J. SŁOWACKIE %0. 
Piątek: „Żywa maska“ (Henryk IV) ceny zniż, 
Sobota: „Pocałunek Kopciuszka", 
OPERERKA 
Piątek: „Radjo-panna*, 
Sobota: „Radjo-panna*. 
, BAGATELA”, 
Piątek: „Królowa Przedmieścia”. 
Sobota: -pop. „Św. Mikołaj“; Wiecz Królowa 
Przedmieścia”, 


Rozpownechniajcie dowy  Dzienolk 


„NOWY DZIENNIK". sobota 5 grudnia 


Locarno - Moskwa 


Po podpisaniu traktatów locarneńskich po- ; się od Europy zachodniej zrozumienia ich tiu 
wstała jedynie Rosja poza nawiasem Ligi Na | dnego wielce położenia, Rosja proponuje Euro 
dodów. Donieśliśmy onegdaj o podróżach Czi-; pie zachodniej udzielenie jej produkcyjnych | 
gerina, który rzekomo w celu podreperowania | kredytów dla handlu i rolnictwa. Prócz opro: 
drowia wyjechał do poludniewej Francji, a- | cenlowania tej nowej _eweniualacj pożyczki 
fe przedtem odbył konferencję z Briandem, a jest Rosja gotową do udzielenia koncesy j W po 
wkrótce ma się spotkać z Chamberlaiuen, Go | 5taci udziału w zyskach. Innego rozwiązania 
rączkowa ta działalność Cziczerina świadczy : Ula Rosji obecnie przewidzieć nie można. © 
o te, że izolacja Rosji jest obecnym kicrowni ` Jeśli chodzi o agitację tw. kominternu jest 
kom polityki rosyjskiej bardzo niewygodna. i lak samo wskazaną pewna trzeźwość w ore 
że możemy się liczyć ze pn izw. orjenla | nianiu Wh Nie ulega Nale 
cji zagranicznej polityki rosyjskiej. szej” wą ulwości, Że Pi zgęcaia a znacznie wpiy 
"Doły Nisko hat wybitnych ro- | WY Pa i e P ZAŚ R, ay NM 
syjskich dyplomatów z Francją, Anglią i Ame SE udności ma wimetanskiej, chińska 
Tyka rozbijały się głównie o dwie sprawy, a rewolucja, niezadowolenie ludności hindu- 

A wise N Sprie dlugów rosyjskich i © skiej są znacznie starsze od bolszewizinu. Mo 
ETA kominternu w krajach europejskich. żnaby nawet twierdzić, że ruchy te wyzysku- 
łnż. Mikolaj Basseches, znany korespondent ja przymusowe polożenie odosobnionej Rosj‘, 
moskiewski pism niemieckich, przynosi na wg 8, lig! p a pi Biene 
marginesie tych dwóch kwestvj ciekawe uwa- tyzowanej ludnści jakieś majaki polężnej Ro 
gi, z któremi w streszczeniu zaznajomimy na- ix gotowej Mi „e PES p SW * 
azych czytelników. ydy 9 o swoją wolność Ilndom a- 

£ . 

„Jeśli chodzi o rosyjskie długi zagraniczne po Jest rzeczą wprost wykluczony, by sowiety, 
chodzące jeszcze z czasów carskich, trzeba za jako takie przeznaczały jakieś fundusze z kas 
uważyć, že obie strony wychodzą z fałszywego | państwowych na światową propagandę komu 
zupełnie założenia. Operują mianowicie POJE | „ustyczmą. Sowiety nie mogą bowiem zaryzy | 
ciem własności prywatnej, OE ee kować, by im chłopi rzucili w twarz zarzut, że 
ed sowiecka miała | Z W p= yi ich pieniądzmi finansuje się światową rewołu 
ści ani w Rosji własność prywatna nie została | „ję Pozycje budżetu państwowego wie przewi 
A e DEE AE ką Ko R dują żadnych kwot, któreby były wolne i po- 
Waak w wielu dE aka szt. li | o ASTM Mac" W 

f r 3 paS AD 
gów pañstwowyeh, zoala zadulowana przez | "inaczej przedstawia się sprawa, jesli dada 
na ojenną rentę francuską, która dzię | dad, a e eh Jo komunistycz 
ki deprecjacji franka straciła cztery piąte czę PR aN ZL 
ści swej wartości, a na paryskiej giełdzie jest i i à 
notowana tylko w postaci 46 procentów swej 
nominalnej wartości. Amerykański ekonomi- 
sta Multon obliczył wysokość zagranicznego 
dlugu rosyjskiego i wywlaszczonych  mająt- 
ków obywateli cudzoziemskich na i4 miłjar- 
dów rubli. Odsetki od tej kwoty wynoszą 640 
zmiijonów rubli rocznie, a więc na głowę ludno 
ści rosyjskiej wypadałoby po 5 rubli. Prof. 
Multon jest zdania, że Rosja nie potrafi spła- 
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Sprawa Mossulu na 


W pierwszych dniach grudnia br. ma być! 
otwarta 37 sesja Rady Ligi narodów, która | 
jest niezmiernie ważną i doniosłą dla poko- ` 
jowege współżycia narodów. Na pierwszy płan 


cić starych długów bez zaciągnięcia nowej po | W)Sunie się bezsprzecznie zaognicna wielce 
życzki w kwocie 3 miłjardów rubli, a więc od | kwestja Mossulu | PZA 
sętki podskoczyłyby na 880 miljonów rocznie, Kwestja ta była, jak wiadomo. przedmio- | 


o 65 i rócznie TaN mo | tem oslatniej sesji Rady Ligi narodów i nie- 
Fw a i pe NJ A malo trudności kosztowało, by znaleść jakieś ; 
zić, skoro sobie przypomnimy, że śruba podat | wyjście ze sytuacji. Wpadnięto wienczas na i 
kowa w Rosji wyciska tytułem bezpośrednich pomysł, sprawę przekazać międzynarodowe- | 
podatków 3 i pół do 4 rubli, tylulem zaś pov, MU trybunałowi w Hadze do zaopinjowania. | 
średnich podatków okolo 4 rubli na głowę, | Trybunał w Hadze miał przed sobą trzy pyta- | 
Usiłowanie więc, by podwoić to obciążenie po nia: 1) jaki rodzaj decyzji przysługuje Ra- |! 
detkowę Kidości spotkałoby sie Pzaldiń. dzie na podstawie art. 3, $ 2, traklalu w Lozan | 
czym oporem chłopstwa i rozerwałaby ostate nie (arbitraż, polecenie, zwykle pośrednictwo) | 
T związek TA pere mje Perls A mei e + "paka 3) AT rh 
opami związek, oparty dotychczas na ekono | ość 7 ary di >} = og © 

OE LE W ed naiwni E Fo. 
chłopi są podejrzliwi, można się przekonać z DEANE ymaa R ; wasio 
Ae A ai - pdż i wał xi BE: naa oświadczyła swoją zgodę na ten kwe 
z Mac Donaldem, a później przez Anglję od- i ; A M ZERU 

. T f 3 p d A "UZ 5 
AZ ROEE | aagią GE, Dige razodódł ię vziajęai 
az stong aelgaów | ho rię połediegcą, a pie rouzygaącą 1 
bardzo ostróżnie do tej sprawy przystąpić je że nie podda się decyzji Łigi narodów, gdyby 
fli swej egzystencji nie chcą narazić na | (A decyzja wypadła dla niej niepomyślnie, 

| 
I 


i To nieprzejednane stanowisko Turcji godzilo 
w byt Ligi narodów, jako taki i moglo wywo. 
lać poważne komplikacje, a nawet widmo woj 
ny. Turcja w konsekwencji nie posłała swego 


Także dochody z upaństwowionego przemy 
słu nie są wystarczające. Wedle preliniinarza 
ż 4/25 z 
a A EOKA PCN A 
ków państw. 103,834,534 rubli. Chociaż więc, mOntowné że me Mios praywiezuje wagi do 
I ski WYP; j €c | decyzji haskiego trybunału. Mowa, którą Mu- 
EE 6 sa ni pe E Bać © obecnie w osta! stafa Kemal Ghazi, turecki naczelnik pań- 
kg! e A PTI 0.9 by | stwa, wygłosił z okazji otwarcia Zgromadze. | 
aży! i sprostał ciężarola ze spłatą zagrani | pig Narodowego w Angorze, przepojona jest 
cznych długów Połączony ch, oraz, by miał JE- | wielkim optymizmem tak co do stanu armii 
zzcze „gle „Sg, ażeby pos ją koniecznym In” | tureckiej, jakołeż co do ewentualnej pomocy t 
westycjom. Także dochody z poczty i koleji | sowietów. Trybunał w Hadze nie dał się jed 
nie mogą tutaj wchodzić w rachubę, bo cho ; nak nastraszyć tę mową i wydał niedawno 
ciaż obecnie poczta i kolej nie przynoszą Już | swoją decyzję, którą przekazano generalnemu 
| 
l 


e TS ale też nie wykazują żadnej sekretarjatowi Ligi. W myśl tego orzeczenia 
PO przysługuje Lidze narodów prawo decyzji. De 


Wobec tego rodzaju slanu rzeczy można | cyzja musi zapaść jednogłośnie, a w ostatocz- 
pojąć stanowisko sowietów domagających | nem głosowaniu glosy zainteresowanych | 


swe dochody 
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nietylko z wkładek członkowskich — człon- 
ków liczy przeszło 600 tysiœey — ale na podsta 
wie stałutu parlji rozporządza basdzo wiełkie 
mi kwołami, które wpływają do jej kusy poze 
wkładkami, a mianowicie każdy konunista zo 
bowiążany jest oddać kasie pariyjnej wszelką 
nadwyżkę przekraczającą sumę 192 rubli 
iniesięcznie. Wybitni członkowie pariji są ró- 
wnocześnie członkini zarządu oraz piastują 
inne urzędy w państwowych i na pół państwo 
wych spółkach akcyjnvch i z tego tytułu mae 
ja itantjemy i gratviikacje. Dochody partji ko- 
munistveznej z lysh źródeł są bardzo obfite, 


gdyż statut partyjny przyznaje tyłko swym 
czienkom prawo do honorarjum za artykuły, 


i książki i to także w dość ograniczonym sto- 
piu. Nie trzeba się więc dziwić, że kasa para 
lji komunistycznej rozporządza bardzo wiełki 
mi wpiywami i jesi w Stanie sama, bez pome 
cy państwa, popierać organizacje koinunisty+ 
czne zachodniej Europy. Rząd sowietów, jako 
taki unika starannie wszelkiej personalnej 
unji między zarządem pańsiwa, a zarządenń 
partji. Zinowiew np., przewodniczący komin* 
ternu, nie należy wcale do rządu, tak, że 

formalnie i oficjalnie wyprzeć się može wszeł 
kiego współudziału i wpływu na działalność 
partji komunistycznej. 

Z tym stanem rzeczy muszą się pogodzić 
państwa europejskie. jeśli  cheą Rosję dla 
swych dyplomatycznych celów pozyskać. Sto- 
sunki do sowietów muszą być więc uregulowa 
ne, niezałeżnie od propagandy kominiernu wi 
Europie zachodniej”. 

Przedstawiliśmy poglądy doskonale poinfor 
mowanego korespondenta pism niemieckich, 
wychodząc z tego założenia, że stanowisko to 
jest równocześnie stanowiskiem urzędowej Ro 
sji sowieckiej. 


porządku 


grudniewej sesji Ligi Naredów 


stron nie wchodzą wcale w rachubę. 
Grudniowa sesja Rady Ligi Narodów będzie 
więc w głównej mierze poświęcona temu pro 
blemowi. Najprawdopodobniej Rada Ligi na 
rodów zadecyduje po myśli interesów angiel- 
skich. Turcja może chyba tylko liczyć na je 
dyną korzystną dła siebie ewentualność, że de 
cyzja ta nie zapadnie jednogłośnie. Wpraw- 
dzie po ogłoszeniu orzeczenia trybunału w Ha 
dze pewna część prasy francuskiej zapowie* 
działa, że Rada Ligi narodów nie poweźmie 
jednogłośnej decyzji, ale teraz po dojściu dd 
skutku porozumienia między Anglją a Fran- 
cja w sprawach Wschodu można się liczyć 2 
tem, że przecież Lidze Narodów uda się so% 
darnie wystąpić przeciwko Turcji. Jaki cha. 
rakter to wystąpienie będzie miało, nie mo- 
żna nerazie przewidzieć, bo Turcja bardzo da 
leko się posunęla, tak. że trudno jej będzie się 
colnąć z raz obranej drogi. Kto wie, czy nie 
trzeba będzie sięgnąć do ultima ratio, tj. dọ 
oręża, by przeciąć splątany węzeł  gordyjsłei, 
pna i E R 


| NADESŁANE. 


g | ża rklicykę ta redakcym nie odpowiada. 
SE ana RZA 


Teatr Zydowski przy ul. Bocheńskiej L. 7. 


W sobotę, dnia 5 bm o godz. 8 wieszór 


LL 
Premierai „„DWBUK Promjera! 
legenda w 4 aktach Sz. Anaki 
przy współudziale całego zespołu. 
Ceny miejse od 1—4 sł 
Przedspizedaż biletów w firmie Goldman, Stradom 18, 
w sobotę w kawiarni „łmperial* — od godz. 6 wiest 
przy kasie teatru. 


tatie 


wszędzie Z e ? 


Chemikai, kiii l 7 


RÓŻA LAUFERÓ WNA SZAJA WITTELSOHN 
Jaworzno Karlsbad 
zaręczeni w grudniu 1925 r 
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„NOWY DZIENNIK", sobota 5 grudnia 


I 
ERZEGLĄD GOSPODARCZY. 


Nr. 


Wykup patentów na rok 1926 


na zasadzie znowelizowanej ustawy © podatku przem. 


(Wobec aktualności nabycia świadectw prze 
mysłowych, uważamy za wskazane zwrócić 
Jawagę zainteresowanych na następujące zmia 
ny, wprowadzone przez nową ustawę o podat 
ku przemysłowym. 

y Zwolnione od nabywania patentów — 

Gz dotychczas 

. są ponadto; 
ś a) instytucje kredytu długoterminowego, 
T b) imprezy robót i dostaw przy rocznym o- 
fdrocie do 2000 Zł, (przychód brutto), 
- ©) wywóz półfabrykatów i gotowych wyro- 
Bów. oraz przerób na rachunek zagranicznych 
firm zagranicznych surowców i półfabryka- 
tów, sprowadzanych z zagranicy. 

d) rzemiosło, rękodzielnictwo, doróżkar- 
stwo (konne), furmaństwo i rybołostwo, wyko 
mywane wyl:"znie przez właściciela, łub za- 
miast niego — zatrudniające jednego tylko ro 
potnika. — 
« e) dełailiczna i drobna sprzedaż własnego 
produktu, wykonywana w lokalu pracowni — 
w tym bowiem wypadku należy wykupić je- 
dynie patent na pracownię. 

Podział przedsiębiorstw handlowych dla o- 
Kreślenia kategorji patentów nie doznał żad- 
nej zmiany i opiera się nadal na nasiępują- 


0- 
zwolnionych przedsię- 


Kategorja I. 
1)Skupu zawodowego 


(bez utrzymywānia 
zakładów bandlow.) 


na sumę ponad 
500 tys. rocznie 


z kapitałem za- 
kład. ponad 500 
tys. idomy bank. 


2) Instytucje kredytu 
krótkoterminowego 


3) Robót i dostaw (za 


każdą poszczególną na sumę ponad 


dostawę oddzielne 400 tysięcy 
świadectwo przem.) 

4) Wynajmu samo- Sas „dk 
chodów itp. (zalicza- przy istnieniu bez 
nego do przedsięb. řilji i oddziałów 


przewożowych). 


Kara za niewykupienie patentu wynosi od 
B do 30-krotnej kwoty przypadającej za świade 
ctwo, zaś za nabycie niższej, niewłaściwej ka 
tegorji — trzykrotną różnicę między ceną wła 
ciwego a wykupionego patentu. Samo spóź- 
mienie wykupna patentu nie pociąga za sobą 


GERARD BAUR 


Tancerz 


„Właściwie to drobiazg“, rzekł szofer „ale jeżeli 
mamy jechać do Wiedniu, tw muszę przedtem grun- 
townie zbadać cały wóz“, 

On odrzekł: 

„Jeśli to konieczne... dwa lub trzy dni wcześniej 
czy później w Wiedniu, to właściwie nie gra żadnej 
roli. Tymczasem możemy zostać tu, Oczywiście, 
w ile się tu nie maudzisz?* 

Ona: Nudzić się? Dlaczego? 

Í Wej Było pożądane wszystko 10, Co Było nowe i mo- 
gło w jakiś sposób przerwać monotonię jej Życia 
pelnego zbytku i bogactwa. 

A ten hotel na Riwjerze był nawet bardzo ładny, 
w pośrodku wspaniałego parku o przepięknych ga- 
sonach i rabatuch. z tem mnóstwem palm i pięk- 
nych drzew południowych. Trzy dui w tym nowym 
botelu, to znzCzy nowe twarze nowa służba, nowa 
Rrchnia i może jaka romantyczna przygoda, której 
bak  laknęła. 

+ a è 

Koniec sezonu. Dyrektor hotelu przewyższał sam 
Siebie w uprzejmości. Z pokoju ich roztaczał się 
przecudny widok na dalekie, błekitne morze, na któ- 
Tem od czasu do czasu zabłysnął w oddali mały, 
biały żagiel. Z parku dochodziło cudowne i łago- 
dne tchnienie powietrza, niby perfuma 'przesyconego 
zapachem oleańdrów i magnoiji. Jednem słowem — 
wcielona widokówka kolorowa. 


- 


Kategorja II. 


na sumę ponad 
100 do 500 tys. 


z kap. ponad 50 
do 500 tys. kan- 
tory wymiany 
lombardy 


ponad 80 do 400 
tysięcy 


1) handel hurtowny, tj. zbyt wszelkiego ro 
| dzaju towarów we większych ilościach, pize- 
ważnie kupcom i przemysłowcom (I. kat.), 
2) handel detaliczny, tj. sprzedaż wszelkie 
go rodzaju towarów w mniejszych ilościach 
zarówno spożywcomi, jak ij drobnym kupcom 
(II. kat.). O ile jednak handel nie wykazuje 
zbyt wielkiej ilości towarów zbytkownych do 
5 procent w stosunku do innych towarów — 
może być wykupione świadectwo Irzeciej kate 

gorji. : 

3) Handel drobnych towarów niezbytkow- 
nych wyłącznie spożywcom z zakładów skła- 
dających się z 1. ubikacji i zairudniajazych 
prócz właściciela najwyżej jednego pomocni 
ka (III. kat.), 

4) drobna sprzedaż z budek, straganów, kio 
sków itp. (IV. kat.), 

W związku z wprowadzonem dla cełów wy- 
iniaru podatku obrotowego i zastosowania zni 
żonej 1 proc. stawki nowem pojęciem hurto- 
wnej sprzedaży — jako zbytu towarów wyła- 
cznie kupcom i przemysłowcom oraz przed:ię- 
biorstwom państwowym i komunalnym dla 
dalszej odsprzedaży, dalszej produkcji lub eks 
płoatacji w dowolnej ilości, zaś rolnikom w 
pełnych ładunkach wagonowych — w związ- 
ku z tem pojęciem powtarzamy, ustalono no- 

| we granice podziału na kategorje. 


Kategorja III. _ Kategorja IV. 


na sumę ponad na sume do 20 
20 do 100 tys. tysięcy 

spółdzielcze za- 

z kapitałem do klady kredytowe 

50 tysięcy przy wszelkim 
kapitale 


ponad 20 do 80 ponad 2 do 20 
tysięcy tysięcy 


oddziałów 
i filji 


| kary, o ile wykupienie nastąpiło jeszcze przed 
| lustracja przez kontrolne organa, powoduje o 
no jedynie 4 proc. odsetki zwłoki w stosunku 
do miesiąca. 

Termin nabycia świadectwa upływa z dniem 
31 grudnia br. a wykupić je należy odrazu, 


Podczas gdy rozpakowywała walizkę, mąż jej już 
wydawał rozkazy służbie: 

„Proszę natychmiast kazać przynieść Wszystkie 
kufry do pokoju, zatelefonować do resiauracji po 
spis potraw, będziemy dziś jeść w numerze..." 

Po chwili już Siedział przy biurku i łączył się Ze 
stacją telefonów: 

„Proszę pilną rozmowę z Wiedniem.. natychmiast.. 
co?.. płacę każdą taryfę... co?.. pół godziny.. ależ to 
niesłychane! 

W niecałe pięć minut był już zainstalowany, pan 
całego tego komfortu i wszystko do jego dyspozycji. 

Ona, rozbierając się w łazience, słyszała tylko u- 
rywki rozmów: 

„Wiedeń piina.. rumsztyki w sosie burgundzkim . 
fryzjera na wpół do ósmej.“ y 

Dreszcz przeszedł ja pod dotknięciem zimnej gab- 
ki zamoczonej w wodzie kolońskiej. W dużem Zwier 
ciadle łazienki ujrzała Ciało Swe, gibkie i Świeże, o 
skórze lśniącej, jak jedwab. 

„W moim wieku, mój Boże, 35 lat, kobieta jest wła 
ściwie wciąż jeszcze bardzo młoda”, pomyślała. „O- 
statni etap podróży wcałe mnie właściwie nie zmę- 
czył. Ach, co tam młodą jest się conajmaiej do 45 
lat.. więc jeszcze dziesięć lat... nie, nawet dłużej... 
Klotylda ma 48, a zawsze jeszcze Czarująco wyglą- 
da, mimo siwych włosów.. czyli jeszCze trzynaście 
lat.. to feralna liczba... więc nie... powiedzmy do 49. 
Więc miałabym przed sobą jeszCze Czternaście lat. 
Mój Boże. 00 to jeszcze można przeżyć przez tyle 
czasu!“ 

Wypolerowala pmaznokcje, obmyla ręce i w zamy- 
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nie na raty, jakby się zdawać mogło z głosów 
prasy, poruszającej tę kwestję na razie wę 
formie życzenia pod adresem Ministerstwa 
Skarbu, by w uwzględnieniu zbieżności ter- 
iminów calej litanji pcdutków w grudniu pła 
inych — wprowadziło wyjątkowo patenty, 
pólroczne, lub leż inne ulgi wielce pożądane ze 
względu na ciężkie położenie przemysłu i ham 
dlu. Dr, Rudolf Weinberg, 


O U 


HANDEKŃ 

PROTESTOWANIE WEKSLI PRZEZ URZĘDĘ 
POCZTGW E. Generalna dyrekcja poot 1 telegrafów, 
zamierza z peczątkiem roku 1926 wprowadać w ży: 
cie pretestowanie weksli przez urzędy pocztowe asi 
całym obszarze Rzeczypospolitej. Według postano- 
wień, zas arilych w rozporządzeniach min. przem. 4 
handłu z 5 lutego 1925 r., urzędy pocztowe Mają 
przedstawić odbiorcom Weksle do zapłaty w termi- 
nach płatności. wskazanych w wykazach zlece tios 
à ych. Urzędy pocztowe mogą w poszczególnych wya 
padkach weksle przedstawione do Zupłaty w pierws 
szym diu «ymagałnoŚci zapłaty zatrzymać do dnia 
następnego do połrdnia, zwłaszcza, gyły odbiorca 
oświadczy, że welisel wykupi w urzędzie pocztowym. 

BEZCLOWY WYWÓZ RUD ŻELAZNYCH. Na 
podstawie rozporządzenia dotyczącego ceł wywo :0- 
wych zawartego w D. U. R. P. Nr. 76 z r, b. rudy 
Żelazne na mocy zezwoleń Ministerstwa Skarbu wy- 
dawanych na zasadzie podań składanych do Minister- 
stwa Przemysłu i Ik :dlu mogą być zwałnia le od 
cła Wywozowego, W najbliższym czasie ma być ogło- 
szone nowe rozporządzenie, które uchyli «ła na vus 
dy Żelazne i piryty. Rozporządzenie to wywołana 
jest potrzebą uirzymamia przy pełnym rachu kopalń 
rudy żelaznej, chociażby zapomocą wywozu rudy, 
ponieważ hutnictwo krajowe czynne tylko w części 
nie jest w Stanie przewabiać wszystkich miskopro- 
centowych rud wydobywanych w kraju, 

FINANSE 

OBIEG PIENIĘŻNY W POLSCE. W dniu 10 lid 
Stopada cyfra ogólnego obiegu pieniężnego w Pol- 
Sce wynosiła 6% milj. zł. i 9 tys. zł Z powyższej 
Sumy na bilety Banku Polskiego przypadało 362 
milj. zł wobec 382 milj. zł. w dniu 31 października, 
zaś na bilety zdawkowe i bilon nie wliczając w te 
Sum, znajdujących się w kasach skarbowych ^22 
milj. zł, wobec 343 milj. zł. w dniu 31 października. 
Jak widać z powyższych cyfr obieg pieniężny w Pol- 
sce w listopadzie wykazał dalsze zmniejszenie o 40 
milj. zł. przyczem cyfra biletów Banku Polskiege 
jest najniższą Cyfra od października r. 1924. Słosu- 
nek biletów zdawkowych do biletów Banku Polskie- 
go wykazał również dalsze pogorszenie. 

PODATKE 

SEKCJE SAMORZĄDOWE PRZY OKRĘGI- 
WYCH KOMISJACH OSZCZĘDNOŚCIOWYCH, u- 
tworzono w siedzibach Izb Skarbowych z inicjaty- 
wy Nadzwyczajnego Komisarza Oszczędnościoweg» 
dła wszechstronnego zbadania gespodarki Samorzą- 
dów Wszystkich Stopni i zaprojektowania oszczeda»- 
ści w tej daiedzinie. 

W związku z dokonywana obecnie redukcją bude 
żełu ogólno puństwowego dła odciążenia Sil płatni- 
czych ludiiości, najbliższym zadaniem Sekcyj będzie 
czuwanie nad wykonaniem odpowiednich postula- 

1 a kaski di] 
Śleniu oglądała swe dłonie. 

„Tu napisane jest wszystko”, pomyślała „cygan 
ka mi to wtedy mówiła”. 

Z pokoju doszedł ją głos małżonka. 

„Zamówiłem rumsSztyki i burgunda... Cay zgudzusą 
się? Dobrze.. czekam jeszcze ma Wiedeń... może zeje 
dziesz tymczasem do parku?" 

Poszła oglądać jadałmię. Ci semi włoscy kelnerzy, 
wygolenć, leniwi i przesadnie uprzejmi.. Wszystko 
tak samo, jak i gdzieindziej.. Tylko park podobał 
jej się bardzo. Mimozy kwitły.. Usiadła na ławce. 
Słychać było cichy poszum Morza. Nad nia duża 
pinja szeroko roztaczała Swe konary. Dookoła ni ży- 
wej duszy. Ani jedmej pary zakochanych. Tylko 
morze i jego melodja. 

... r 

Wieczorem po jedzeniu zaczęły się tańce. Odrazu 
wpadł jej w oko młodzieniec przystojny o niepraw- 
dopodobnej wprost wytwormości ruchów i elegancji 
ubioru, 

Zirony, jak marmur, doszedź do jakiejs pani, pro- 
sząc ją do tańca. Tańczył bosko. a gdy orkiestra zae 
miikła, skłonił się przed swą danserką z gracją. jaką 
dziś spotykamy jedynie na obrazach Giorgiona. 

„Femomenałny damser i bardzo na miejscu", Do- 
myśliła się, Że jest to tancerz zawodowy. Zaangażo- 
wany specjalnie do tańczenia z paniami, które nia 
maią jeszcze nikogo z towarzystwa. 

Oczekiwała, Że przystąpi i do niej, gdyż mąż jej 
nie tańczył, Właśnie, marszoząc Czoło w 
Diemem skupieniu wygóży wał na karcie win kokamny 


Nr. 272 
KS a Lev 
tów oszczędnościowych w stosunku 
bamerządzowych na rok 1926-y. 
€ (Wartoby zwrócić uwag: na lę kwestje w Krako- 
wie, gdzie według informacji sen. Adetmana udziclo- | 
bej „Głosowi Narodu" budżet gminny na rok 1026 i 
ma wynosić 15 milj. złotych Czyli. że na jednego 

| 


do budżetów 


arieszkańca wypada tytułem Samych lyłko pedalków 
gminnych 75 zł. Jest to obciążenie stanowczo zbył 
Wielkie!) 
O ROZKŁADANIE NA RATY CENY PATEN- 
GÓW. Ministerstwo Skarbu komuainuje, iż zgodaie 
brzmieniem art. 30 nowej ustawy o nabywaniu 
świadectw przemyslowych, stanowi formalną prze- 
szkodę do wprowadzenia ulgi dia płatników tego pv- 
dłatku i rozłożenia ceny Świadectwa przemysłowego 
ma raty. Obowiązuje zatem przy wykupnie patentu 
przemysłowego wpłacenie całkowiłej sumy, 
NABYWANIE KART REJESTRACYJNYCH I 
GWIADECTW PRZEMYSŁOWYCH NA ROK FO- 
DATKOWY 1926. Zgodnie z postanowieniami ariy- 
kułn 30 usławy z dni. AS lipca 405 DRU. ROP 
Nr. 79) karty rejesiracyjae i Świadeciwa przemySio- 
swe na rok podatkowy 1026 bowiany być wykupy- 
wane przez przedsiębiorstwa w listopadzie i grudnia 
br. Ministsestwo Skurbu w związku Z wykonanie a 
ustawy powyższej wydało do Wszystkich izb skarbo- 
wych polecenie, «by w najbliższym czasie podały do 
wiadomości pulłicznej wyżej oznsczony termin na- 
bywamia świadectw przemysłowych i kart rejestra- 
cyjnych, z powołuniem się na sankcje karne Zawar- 
te w art. 98 ustawy. Jednocześnie mają być wskazane 
Ceny Świadectw przemyslowych i kart rejestracyj- 
nych według klas micjscowości i kategorji  Odno- 
Śne obwieszczenie ma być podane do wiadomości pu- 
blicznej w najbliższym czasie. 
ROLNICTWO 
STAN ZŻASIEWÓW W POLSCE. Stan zasiewów 
eximych w Polsce w roku rolniczym 1925/26 wyraża | 
się w cyfrach według systemu 5-cio stopniowego na- 
stępująco: pszenica 32 wobec 3,4 w jesieni r. 1924, 
Żyto 3,2 wobec 3,5 jęczmień 3,3, wobec 3,6, rzepak 
„A wobec 3,8, koniczyna 3,3 wobec 3.6. Liczby po 
dane sinnowią Średnią przeciętną Stann zasiewów | 
we wszystkich Województwach Polski. Jak wiłać z 
powyższych cyfr stan zasiewów przedstiwia się nao- | 
gół nieco wyżej, niż Średni, jednak w porównaniu Z 
cyframi z roku ubiegłego zdradza pewne pogorsze- | 
nie. Powyższe cyfry pozwalają rokować, że zbiory 
w roku 1926 będą nmiej obfitemi niż w rb. | 
Z PALESTYNY | 
ZE „SOLEL BONEH*. Kooperatywa budowlana i 
„Solel. Baneh' -otrzymała w pierwszym kwartale dru- 
Giego roku Swego istnienia (od maja do sierpnia 
1925) zamówienia na budowę w wysokości 86,600 f. 
szt. Z tego 49,000 przypada na okręg Jaffy, 25.000 na 
okręg Hajfy, 11,000 na Jerorolimę i 1.000 na okręg 
Tyberjas. Największy pośród budowli był gmach 
miejskiej szkoły w Tel- Awiwie, hotelu w Tel Awi- 
wie i fabryki mac w Hajfie, budowa domów i dróg 
w Afyle wodociągów w Herzlii i budowa mostu na 
Jarkonie obos Mezy. Liczba robotników zajętych w 
dniu 1. sierpnia w „Śclel Boneh“ wynosiła 1715. 
ŚWIATŁO ELEKTRYCZNE W HADAR HA- 
KARMEL, Dni. 10 listopada zajaśniało w dzielnicy 
Hajfy Hadar Hakarr.eł po raz pierwszy Światło elok- 
38 dostarczane przez stację Ruttenberga w Haj- 
ie 


cyfr i liczb. Tancerz Zaś znowu tańczył z tą samą 
panią. 

„Nie zauważył manie... nie prosi mnie dv tańca... ja- 
ki dumny..." 


Wreszcie podszedł i do niej. Skłomił się w miłcze- 
nid. Mąż obojętnie skinął głowa. 

Tańczyli. Było to cudne, boskie, upajające. Gdy 
muzyka zaczęła następny taniec, znów ją poprosił, 
przyjęła. a po skończonym foxtrocie zapytał: 

„Czy pam zostaje tu dłuższy Qzas?* 

„Przy do ozterech dni“, 

„Na tak, sezon się kończy, 
trzydziestego”. 

Tancerz Zawodowy! Myślała o nim jeszcze, leżąc 
w łóżku, pociemku. 

Tancerz? h-nie. Tancerza zawodowego nie bierze 
Się za kochanka! Ale taki piękny chłopiec... jeden 
rry raz., przecie go już nigdy więcej nie zoba- 

. chociaż to cudowne, głębokie spojrzenie jego 
3) gażeli to przepiękne, wysmukłe ciało, mogą się 
Gtać niebezpieczne... bała się. „Zasnęła. 


ja także wyjeżdżam 


Na drugi dzień po południu po herbacie siedziała 
znów na tej samej ławce. Jeszcze oszołomiona tań- 
ceni. (Chciała być sama i pomyśleć nad sobą, 

_ „Doprawdy jest czarujący... typ nnodzonego uwo- 
Gziciela i domżnana. Gdy tak Spojrzy na człowieka. 
w milczeniu, nie mówiąc słowa... a potem ten jego ta- 
nieu.. bajka. Ale nie chcę.. przynajn niej n.e tu. Mój 
(Boże, co ża skrupuły. szozęście zjawia się tylko raz, 

Pomyślała i o stronie finansowej, o ewenlualnych 

Saadah i wytnuszeniąch z jego Strony. Bała się, | 


"inaczej nieco traktujemy od ugody 


„NOWY DZIENNIK“. sobota 5 grudnia 


Proces meci mordercy Kilkndcjesjęcim rodzin żydowskich w Rumunii 


Kartka z dziejów martyrologji żydostwa. — 
Porucznik rumuński zabija uciekinierów 


Okropne sceny nad brzegiem Dnieslru. — 


żydowskich. — Zwyrodniały opęlaniec czy bez» 


względny antysemita? 


Przed sądem wojskowyin w Bukareszcie rozpoc :ę- 
ły się rozprawy sądowe przzci v porucznikowi Mara- 
restu i 24 żołnierzom, oskarżonym o zamordowanie 
£ Erabowamie $bcznych uciekinierów żydowskich, 
którzy w Czasie pogromów na Ukrainie przedostali 
Się przez Dniestr do Rununji. Akt oskarżenia za- 
rzuca porucznikowi Mararescu iż przeprowadzał u- 
ciekinierów przez granicę rosyjsko rumuńską, obie- 
cując ulokować ich na terytorjum rumuńskien przy 
pomocy swoich Żołnierzy. Po Sironie rumuńskiej Ma- 
rarescu zabijał swe ofiary, obluziwszy ich RÓ ai 
z wszystkiego. Wreszcie akt oskarżenia Zarzuca po- 
rucznikowi MAE cacu sprzeniawierzenie pieniędzy 
państwowych, pobieranie łapówek i faitszowanie do- 
kunieniów. Na rozprawę wezwano około 90 świad- 
ków. 

W obronie swojej Oskarżony powołuje się na roz- 
kaz dowództwa 3-go korpusu wojsk rumuńskich w 
Kiszyniowie, w którym zwraca Się uwagę, iż prezy- 
dent Ukrainy sowieckiej Rakowski Wysłał do Besa- 
rabji tysiące Rosjan dla prowadzenia propagandy 
komunistycznej i wykonaniu aktów terorystycznych. 
W rozkazie Swoim dowódziwo wojskowe zarzadziłe 
ostre pogotowie wzdłuż granicy rumumnsko rosyj- 
Skiej Celem nicdopuszcecnia do przedostania się u- 
ciekinierów rosyjskich na teryiorjam rumuńskie. Ma. 
rarescn zaprzecza również, jakoby obrabował swe 
ofiary, 

W ogniu krzyżowych pytań prokuratora, oskarżo- 
ny Mararcs scu zmaszony był przyznać się, iż zakuł 
kilku uciekinierów w kajdany. Komisarz królewski 
zadaje oskarżonemu następujące pytanie: Czy praw- 
dą jest, że pan zastrzelił półtoralelnie dziecko w Ta- 
mionach matki? Czyżby dziecko również było koni- 
sarzem Rakowskiego? Oskarżony odpowiada skon- 
fudowany, iż działo sie to w nocy, nie mógł przeto 
rozróżnić kogo zastrzelił. 


Po przesłuchaniu głównego oskarżonego poru- 


cznika Mararescu nastapilo przesłuchanie 21 żoł. 
nierzy, ©skarżonych o współudział w zbrodniach 
swego zwierzchnika. Wszyscy oskarżeni powołują 
się na Surowy rozkaz swego zwierzchnika, który zamą 
szał ich do czynów zbrodniczych. W czasie przesłu- 
chania oskarżonych żołnierzy Wyszło na jaw wiele 
okropnych szozegółów. Oskarżony Omutza opowia- 
da, iż w jego obwodzie schwytano pewnego razu 7 
uciekinierów żydowskich z Ukrainy. Na rozkaz po- 
rucznika Mararescu winisn Dył wszystkich zastrz 
lié, Oskarżony Tie miał jednak sumiesia wykopać 
rozkazu. Pod terraem swego zwierzchnika zastrzelił 
jednego jeńca. Na zabójstwo pozostałych nie mógł 
w Żaden sposób się odważyć, nie chcąc ich mieć ua 
swem sumèenin. Porucznik Mararescu rzuGł się nań 
wówczas jak upęieny i zagroził mu denvncjacją u 
wyższej władzy w wypadku, gdyby mie wykomał 
rozkazu. Oskarżony musiał ulec i własnoręcznie ma- 
mordował pozostalych nieszczęśliwych jeńców, 

Inny osl.arżony Żołnierz Grecu opowiadał, że na 
rozkaz Mararescu zastrzelił Cztery osoby. Żolnievs 
Luzendrej przyznał Się, iż na rozkaz swego Zwierz- 
chmika astrzelił dwie kobiety, dwu mężczyzn, jedno 
niemowle i jednego żołnierza. Gdy zdarzyło się, że 
podwładni porucznika Mararesćcu wahali się ZarnOr< 
dować jeńców, Mararestu znęcał się nad nimi w 
sposób oxrutny. W! instrukcjach swych do Żołmierzy 
Mararesca zwykł był wyrażać się iż należy uczyaść 
z brzegu Dniestru „dolinę śmierci". Inny uskarżowy, 
szeregowy Coromo wyznał, iż pewnego razu po e- 
gzekucji nad kilkoma nieszczęsnym utieki 
Mararescu spostrzegł jedaego skezańůca., wykazują- 
cego sł be znaki życia. Okrutny morda'ca 
wówczas rewolwer i wpakował nieszczę SIEWe ua 


kulę w głowę. Następnie Mararescu, jak opętany roza 
począł dziki taniec, zmuszając do > Zydów, Do 
zostałych przy życiu. 

Row dowe POR 10 dni. 


Zydzi, a inne mniejszości na- 
rodowe w Polsce 


W organie emigracji rosyjskiej w Polsce, 
„Za Swobodu”, czyni znany publicysta p. Fi 
łosofow wyrzuty p. Skrzyńskiemu za io, że 
w swem ekspose zbyt ogólnikowo potrakto- 
wał sprawę mniejszości słowiańskich w Pol- 
sce, podczas gdy wspomniał o ugodzie polsko 


żydowskiej. 

Na to onegdajszy „Czas w ten sposób od- 
powiada: 

„Napróżno autora dziwi, że ugodę z Żydami 


z tymi, 
których p. Wasyńczuk (. mieprzejednany!) ies 
prezentuje. Żydzi stoją na gruncie państwowo 
ści polskiej nawet w chwili najryzykowniej- 
szych i OBW A A S nieopatrznych skarg i ape 


a zarazem Cieszyła Się z tej TEENRITE A AUTEM Wieczorem, po 
obiedzie, drzała W jego ramionach przy tańcu, 


Okazało się, że samochód wymagał większej na- 
prawy i trzeba go było odesłać do fabryki. Malżonek 
zadecydował: 

„Zostaniemy tu jeSZCze dwa dni a potem pojedzie- 
my koleją". 

Te dni minęły jej WŚród pokus, marzeń i walki. 
Kiępowały ją wychowanie, tradycja i bojaźń, Wie- 
=y jednak, że „on“ wyjeżdża na posadę do Karls- 
i u, 

Odjechali. Gdy w Medjolanie wyszki z wagonu, by 
przejść się po peronie, mąż ruchem głowy wskazał 
jej podróżnego w wagonie trzeciej klasy. Jadł salami 
z papieru, który trzymał na kolanach, obok leżała 
pomarańcza. Nogi, tkwiące w dość zniszczoneni o- 
buwiu trzymał razem, jak grzeczne dziecko. 

„Poznałaś go?. To twój danser... miły chłopiec... 
mówiłem z nim.. Jedzie teraz do Karlsbadu. Utrzy- 
muje matkę i siostrę w Genui... Też komiczny zawód 
sobie wybrał! Chociaż w dzisiejszych czasach, dla 
czegóžby mie? To tylko takie głupie nasze przesądy. 
Jak się to można mylić — myśli się o kimś, że to 
donżuan i lekkoduch, a tymczasem okazuje się, Że 
jest to najprzyzwaljiszy człowiek pod słońcem... 
Chodź, wsiadajmy, Przeczylam Świeże dzienniki". 

„Dobrze, wsiadajmy..* Nie chciała go więcej wi- 

A w głeepingu dlugo, w zamyśleniu obserwowała 
twarz męża na której po raz pierwszy 
wyraz mocy i pewności siebie. Przełożył Mar, T. 


dostrzegła ` 


Ry? do trybunałów międzynarodowych; a 
Wasyńczuk i jego uświadomieni zwolennicy 
zupełnie jawnie przeciwko tej państwuwości 
występują i nawet ugody na platformie szczk 
rej przynależności województw wschodnich dé 
Polski nie przyjmą i nie podpiszą Sprawa 
Żydów polskich granicom Rzeczypospolitej 
bezpośrednio nie grozi, podczas gdy najżyczłi 
wsza postawa pp. Wasyńczuków terytozjałry 
z naszej strony okup, czy rewanż przewiduj 
i, nie kryjąc się z tem, a priori przesądza. Te 
obu powyższyni ugodom nadaje charakter zge 
la odrębny i wy jaśnia te w ich traktowania 
przez nas różnice, których źródeł p. Filesofow 
nie uwzględnia..* 


į Z kraju. 


PROCES SAWICKIEGO PRZECIW PX. 
STERNAKÓWNEJ. Ze Lwowa donoszą, że 
insp. Sawicki wniósł skargę przeciw Paster- 
nakównej o oszczerstwo w związku z jej o- 
świadczeniem w czasie konfrontacji. 

ODRZUCENIE PROJEKTU © PRZYMUSIE NO 
T/RJALNYM W MAŁOPOLSCE. Z okazji obrad 
nad prz jeltem vstawy o opłatach stemptowych chcża 
re wprowadzić w Małopelsce przymus uktów no 
tarjalnych, dotyczących ws:ellich umów w spra- 
wach nieruchen ości. 

Na cnegdajszem posiedzeniu sejmowa komiają 
w drugiem czytaniu 11 giosami przeciw 5 odrzuia 
przvmus notarjalny 

W URZĘDZIE POCZTOWYM W MYSZKOWIE 
zaprowadzeno Całodzienną służbę w dziale telegra. 
licznym i teleforicznym. 

GŁUCHONTIEMY ŚWYATIJWYM ZŁODZIEJEM 
Onegdaj w gmachu Banku Polskiego w Warszawie, 
wywiadowcy policji, obserwujac publiczność przy 
kasach zauważyli, że jeden z klientów kilkakrotnie 
siegnął do kieszeni klienta, który stał przed nim. 
Wobec tego, interesania zalrzymano. Że zdziwieniem 
Stwierdzono jednak. Że jest to głuchani: ty, posia. 
dający dokumenty na imię Bronisł Małkiewiczą, 
Na chybił ir fit z: jrzano jednak do ksiąg daktylo- 
shotijnych. gózie 7a ak ziono karię z xlsiszami peł. 
ców gł. chcriemego Małkiewicza. 

Joka sie okaz-lo, Małkiewicz jest wszech wiato- 
wym złodziejem b: nkowym. Objeździł on wszystkie 
! części Świala i niedawno w16Gi] z Japonji. Był ró. 

vnież w Rosji sowieckiej. 

Małkiewicza, Flóry jzst 
p 
i osadzono pod kluczem. 


~s 
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posZukiwamy pezes Eno 


„NOWY DZIENNIK", sobota 5 grudnia 


Dział szachowy „Nowego Dziennika” 
pod redakcją M. Chwojnika. 


ZADANIE NR. 78. 
Ułożył J. Olasz, 


Białe: Kg4 DI7 We6 Wd3, La2. La7, Sd4, Sb8, 


Paś, a3 (10 fig.). 
Czarne: Kd5. Dh6, Wc4, Wd8. Sh4, Pi3, gë (7 lig.). 
a e g h 


de i 


KOŃCÓWKA NR. 37. 
Ułożył S. Kaminer. 

Białe: Khi, LA7, Ld8, (3 fig) 

£iarne: Kh$ Wb8, Lc3, (3 fig.). 

Białe zaCzynają i uzyskują renis, 

W turnieju moskiewskim bierze udział pomiędzy 
danymi młody gracz meksykański Torre, który ni. 
aia zaproszony, lecz przyjechał na własuy koszt. 
jad po czawriej rundzie zwrócił mały Meksykańczyk 
swiją grą ogólną uwagę i niejędau z mistrzów Sza- 
Chowych uważa go już iesaz za przyszłego mistrza 
o = Wozy podajemy dwie jego partje z turnieju 
« 


PARTJA NR. 87. 
Doma À 
Białe: Czarne: 
1. d2 — åt Sg8 — 16 
2 3% — i «2 — eń 
A Lot — c c7 — 6 
-Å 2 — 3 SBS — c6 
5 bi — cz d7 — bô 
e2- I Ix8 — b7 
14 — d 6 x GH 
8 3 X a LB — e7 
10 DAR — d2 Was — c8 
14, 0 — 0 b7 — h6 
M Lg — M dł — d 
13 WA — el S — d8! (t) 
24, DGA — di Si — d5 
IA LM — g3 0—0 
16, SB — 4 g7 — gô 
12. Ddl — hö! Kg8 — g7? (2) 
18. Wal X e6!! SB X % 
19. Sh4 — 15—— Kg — g8 
m. wW x + Czarne się pońdały. 
UWAGI. 
(8) Bardzo dobre posunięcie. Otwiera linię dła Mau- 
"Bra i wieży ora Moni punktów eb i £7. 
(2) O wiae lepaza było 17... g5 X h4, 18, Dh5 — 
BA, £? — 15 ; czarne grożąc 19.. Lc7 — fü uzysknją 
Pena. 
PARTJA NR. 38. 
‘Fos: e—Dus—Chotimżraki, 
2. d4, S46, 2. S9, b5, 3, L14, Lb7, 4. Sd2, e 5. 
ad, 26, 6. Ld3. cj, 7. c3 Sc6, 8. De2, Le7, 9. h3, 0 — 0, 
30. © — 0, Db6, 11. Lg5, c X d, 12. e X d, SG 13. 
Aat, L X g5, 14. S X gó, S6, 15. Ld3 Se7, 16. Sdeś, 
Bed5, 17. Wiel. h6, 18. S x (6-, S X f6 19. Sed, 
836. 20. Dd2, d8, 21. Sg3 Sf6, 22. We2, Wac3, 23. 
Wel, La5, 24. Lb1l, Wid8, 25. We3 a5, 26, Se2, b4, 


22. (Wę3. KIB. 28. St4, b X c 29. b 


Dd1, Le4. 31. Sh5! S X bl, 32 S X f6! Lg6, 33. 
d5! (1) e X d, 34, S x d5, Wdz, 35. Wge3! Wcd8, 
36. Df3! Db7, 37. Sf6!! i wygrywają. 

UWAGI. 

(i) Bardzo silne posunięcie. Od 31-go posunięcia 
aż do końca biale grają wspaniale. 

(2) Na 37.. g X f następuje 38. D X m6. 

Pozycja z purtji granej w turnieju krakowskim 
dnia 19. listopada pomiędzy M. Lembergerem (Białe) 
i M. Chwojnikiem (Czarne). 

a. b d 


= © w © m a 


Nastąpiło. 

1.. Wb? X b2: 2 Wbt X b2, We8 — el--, 3. 
Wf3 — ft (1), Wet X H+. 4. Kgl X fi, D& — 
di--,5 KH — f2 Ddi — d2+;-, 6. Kf2 — fi, Dd2 — 
cłj-, wygrywając wieżę i partje. 

UWAGI. 

Na 3. Kgł -- f2 następuje 3... Dd5 — do, 4. 
K2 — g3, Wel — e4! 5. Da4 — b3+-, Kg8 — h8 
6, h2 — h3, We4 — e2 i wygrywają. 


KRONIKA SZACHOWA. 

MOSKWA. Komitet organizacyjny turnieju szacho 
wego otrzymał od dyrektorg hotelu „Alamac". gdzie 
odhył się w 1924 r. turniej międzynarodowy. zapro- 
szenie dia wszystkich uczesiników turnieju uuxakiew- 
Skiego na wielki turniej międzynarodowy, który się 
odbędzie w 1926 r. Będziany więc mieli wkrótce 
jeszuze jedno wielkie zdarzenie szachowe, 

KRAKÓW. Purniej kwalifikacyjny zbliża się ku 
końcowi i skończy się przypuszczalnie z końcem 
bieżącego tygodnia. Wynik podamy w nasiępaym 
dziale szachowym. Podmieść należy sumienność, z 
którą Wszyscy aCzestnicy turnieju spełaiają swoje O- 
bc wiązki. 

KRAKÓW. W niedzielę dnia 6 bm. wyjeżdża re- 
prezentacja Szachowa m. Krakowa, składająca się 
z rajsilniejszych tutejszych graczy, na mecz między. 
miastowy do Katowic! 

Dotychczas odbyły się Cziery MeCze Z wy: 
pikiem: +-3 —3 -+6 —4. +9 i pół —%, +4% —5 
i pół, dla Krakowa. Jak widzimy, Kraków z dotych- 
czsowych meczów wygrał dwa, jeden przegrał, a 
jeden zakończył się nierozegraną. 

ROZWIĄZANIE ZADANIA NR. 74. 

1, De2 — 11, 

ROZWIĄZANIE KOŃCÓWKI NR. 35. 

1. Sg83 — h6, Kc4 — d3, 2 2 — f3 Kd3 -- e3! 
3. Shë — f5-- Ke3 — &, 4 SI5 — e7, Kd3 — e3, 
5. Se7 — di, Ke3 — d3, 6. Só — c7, Wa8 — d8 
7. SC7 — e6 i wygyrwają. 

Na 1. Sg8 — e/nastepuje 1... Kc4 — co. 
TRAFNE ROZWIĄZANIA ZADANIA NR. 34. 
NADESLALI: 

Lncja R. A. Thaler, H. Haubenstock. Beller, 1. 
Ganz, I. Rach (Kraków), S. Frey (Nowy Targ), I. A- 
beles (Szczakowa), Schlein (Wadowice). 

W zadania Nr, 74 miarodajuym jest djagram. Biały 


c De, 3. | pion stoi na h8. 


Ze szkelnictwa żydowskiego 


W nmiedziełę dnia 29, jakoteż w poniedzia- 
lek, dnia 30 listopada br. odbyła się w War- 
szawię konferencja Dyrektorów żydowskich 
społecznych szkół średnich, należących do 

 dwiązku Zrzeszeń Społecznych utrzymują- 
cych żydowskie szkoły średnie w Polsce, Na 
porządku dziennym konferencji, zwołanej 
przez Prezydjum Związku stała przedewszyst 
kiem sprawa poparcia dążeń Wydziału Wyko 
nawczeęgo Związku, celem uzyskania zatwier- 
dzenia przez Ministerstwo W. R. i O. P. pro- 
gamu nauki w szkołach należących do Zwiąż 
ku, przewidującego 10 godzin nauki tygodnio 
wo dla przedmiotów judaistycznych. Wydział 


Wykonawczy Związku wniósł kiika miesięcy 
temu w tej sprawie obszerny memorjał do Mi 
nisterstwa, omawiający cele wychowawcze 
szkół związkowych, jakoteż zawierający Szcze 
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gółowy program nauczania w tych szkołach. | 


Konferencja uchwaliła poprzeć w całej 10zcią. 
głości zamierzenia Wydziału Wykonawczego 
i wydelegować w tym celu do p. Ministra Pię 
ciu przedstawicieli,  którzyby ze swej strony 
przedstawili p. Ministrowi memor jał i wyłu- 
szczyli powody, dła których uważają za nie- 
zbędne zatwierdzenie związkowego programu 
nauczania. Równocześnie konferencja uchwali 
ła zreaktywować Koło Kierowników Żydow- 
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skich Szkół Srednich w Polsce, do którego bę 
dą mogli należeć wszyscy Dyrektorowie stoją 
cy na gruncie narodowego programu wycho 
wawczego. Do nowego Zarządu Kolą wybrani 
zostali pp. Dyrektorowie Blatt (Częstochowa), 
Dr. Semmel (Piotrków), i Dr. Wiedermana 
(Sosnowiec). 

Konferencja zoslanawiała się też nad szerea 
giem spraw związanych z obecnem _ położe- 
niem żydowskiego szkolnictwa średniego, ja* 
koteż ze stosunkiem dyrektorów do Zarządów 
szkól i do Nauczycielstwa, 

Dnia 50 listopada udala się delegacja wyło 
niona przez Kkonterencję pod przewodnictwem 


Prezesa Związku Zrzeszeń Społecznych, p 
Senatora Dra Braudego, na audjencję do pa 


Ministra, celem przedstawienia mu swych dea 
zyderatćw. Delegację przyjał w zastępstwie 
nieobecnego p. Ministra Grabskiego, p. Wice 
minister Łopuszański. P, Wiceminister wysłu 
chawszy przedstawień delegacji oświadczył, że 
Ministerstwo ma pelne zrozumienie dla dążeń 
żydowskiego narodowego szkolnictwa średnie 
go i że ze swej strony nie będzie robiło żada 
nych trudności przy zatwierdzeniu tej ilości 
godzin nauki przedmiotów  judaistyczayciz, 
która jest potrzebna dla osiągnięcia celów wy 
chowawczych tego szkolnictwa, o ile tylko nie 
będzie przekroczona liczba 36 godzin nauki ty, 
godniowo dla wszystkich przedmiotów i o ile 
nie okaże się w pewnej poszczegółnej klasie 
abyt daleko idące uszczuplenie jakiegoś przed 
miotu. W tym ostatnim wypadku może «wem 
tualnie okazać się potrzeba redukcji godzin na 
uki judaistycznej o 1-2 godzin. P. Wicemini 
ster zaznaczył, że sam wprawdzie nie przestu 
djował jeszcze memorjalu przedłożonego Minż 
sterstwu przez Wydział Wykonawczy Związ* 
ku Zrzeszeń Społecznych, jest jednakowoż 
przekonany, że sprawa da się dobrze zalatwić 
i że przy ostatecznych pertraktacjach w tej 
sprawie, Ministerstwo napewno weźmie w ra= 
chubę życzenia społeczeństwa żydowskiego w. 
kraju. 
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wesoły kącik 

JASNOŚĆ STYLU : 

Pierwszy przyjaciel: A więc ożeniieś się i jestaś 
teraz szczęśliwy, Co? 

Drugi Przyjaciel: Wyrażaj się jasśmiej. 


szczęśliwy i teraz się ożeniiem! 
s x s 


byłeza 


Trzy rzeczy czynią (pożycie małżeńskie nięzaoe 

Śnem: teściowa, przyjaciuł domu i.. Żona. 
SZCZYT ROZTAR3NIENIA 

Szef do kaSjera: Nie rozumiem, jak imożna być da 
tego stojpniu roZłargnionym.. Jestem przewonany 
Że gdy pan uwieznie do Altneryki, zapomni pan 28- 
brać ze sobą moją kasę... 

KTO POD KIM DOLKI KOPIE... 

Nauczyciel (do bardzo głupiego ucznia): Tu masz 
dziesięć groszy. Idź zaraz do apteki i kup sobje 
proszek mądrości. 

(Po 10 minutach uczeń wraca). 

Nauczyciel: No, dosiełeś? 

Uczeń: Tak, z początku nie chciał mi aptekarz dać 
Ale kiedy mu pxviedziałem, że to din pana nauczy- 
cisla, zaraz mi sprzedał. 


Twarz i:ręce to twój skarbł 
„Oja” Krem i mydło do pielęgnowania y 


wQja” pasta ś lak do paznokci 
wa” EIEE, FAR 
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E TEATRU, LITERATURY I SZTUKI. 
»WROGOWIE I PRZYJACIELE KOBIETY“ 
trzeci swój odczyt wygłosi red. Dr  Kanfer 
w niedzielę, dnia 6. grudnia w „Kollegium 
(Wykładów Naukowych“ o godzinie 7 wiecz. 
Hezy odczytu: Autobiografja Strindberga. Nje- 
Rmwiść a samotność. Filister a artysia. Kobieta 
(jako kochanka, kobieia jako matka. Walka 
płci. Ewolucja Don Juana. Choroba sumienia. 
Asceza i zmysłowość. Ewa kusicielka. Kobie- 
ta jako kuzynka szatana. Religja a erotyka. 
Litość nad człowiekiem i przezwyciężenie nie- 
nawiści. 

— „RAKIETAĆ Wyszedł z druku Nr. 20-ty „Ra- 

kżety”. która ukazuje się stale 1-go i 15-go każdego 
miesiąca i przyjosi rozstrzygnięcie konkursu na 
km;piękniejsze nóżki. Plebiscyi czytelników „Rakie- 
ky“ większością głosów przyznał I-szą nagrodę za 
najpiękniejsze nóżki p. Verze Dargis z Warszawy, 
WI-ga negroda przypadła w udziale p. Marji Bur- 
skiej, również Z Warszawy, Ill-cia p. Br. Fuchso- 
wej z Wadowic. Z obfitej treści nameca wyróżniają 
mię erotyki Tad, Kończyca i Szer-Szenia oraz no- 
tWele i feljetony J. Eysmonda, T. Stacha, W. Olszew- 
skiego, Br. Iwanowskiego, A. Własta, a także cięty 
Wia? plotek „Mówią że“... Jak zwykle szereg pięk- 
mych rys'rków barwnych jest prawdziwą ozdobą 
tego r n ert. 
' — ZYGMUNT DYGAT, jeden z najświetniejszych 
pianisiów polskich, wystąpi w Krakowie w niedzie- 
le 6 bm. w St. Teatrze. W programie: Chopin Bach- 
Busoni, Deh ssy, Albiniz, Prokofieff. 

— WIELKI WIECZÓR. LITERACKI. Staraniem 
Etow. Merkaz Haceirim odbędzie się w Sobotę, 5 
bm. we własnym lokalu Krakowska 41 Wielki Wie- 
€zór literacki z udziałem” wybitnych sił Sceny Zyd.: 
pp. Holz:r-Rymplowej, Welnerowej,  Ohitensteino- 
wej. Baders , Wolmutha, Parnesa, Altera. Sławo 
wstępne wygłosi p. Weber. Początek o godz, 730 
(wieczór. 2457 

— KOLLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH 
Rynek gł. A—B, 39. Piątek, 4 bm.: Dr Adolf Gross: 
„Położenie gospodarcze Polski". Sobota 5 bm.: prof. 
Uniw. i senator Dr Emil Godlewski: „Krążenie pier- 
wiastków w przyrodzie żywej i martwej“. Niedziela 
6 bm. Dr M. Kanfer: ,Przyjaciele i wrogowie ko- 
biety“, 
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Z kahała krakowskiego 


Subwencja dla Talmud-Tory i towarzystw 

dobroczynnych. — Stypendja dla młodych le- 

karzy. — Sprawa kuchni ludowej. Dr. I. 
Schwarzbart powołany na członka Rady. 


W uzupełnieniu onegdajszego artykułu o0 
stanowisku kahału krakowskiego wobec roz- 
porządzenia o demokratyzacji gmin  żydow- 
skich w Małopolsce, podajemy poniżej dalszy 
przebieg ostatniego posiedzenia Rady wyzna 
niowej: 

Przew. dr. Landau zawiadomił 
© przesunięciu terminu otwarcia 
cmentarza na dzień 4 stycznia 1926 r. 

Następnie uchwalono 

SUBWENCJĘ DLA TAŁMUD TORY, 
Ww kwocie 1000 zł. miesięcznie na przeciąg 7 
kuiesięcy, z powodu złego stanu finansowego 
tej instytucji, wychowującej około 1.300 dzie- 
«i. Dłuższą dyskusję wywołał wniosek dra 
Bulwy, by wybrać komisję, złożoną z dwóch 
radców ortodoksyjnych, a nadto z lekarza i 
nauczyciela — członków rady, celem radzcro 
wania warunków hygienicznych i pedagogicz 
nych w Talmud-Torze. Wniosek ten, przeciw 
któremu solidarnie wystąpili ortodoksi, upadł, 
uzyskując 9 przeciw 12 głosom. Dr. Bulwa po 
stawił nadto wniosek, by Rada wyznaniowa 
z tych samych względów, które spowodowały 
powzięcie uchwały dla Talmud Tory, przyzna 
ła szkole „Cheder Iwri“, subwencję w kwo- 
cie 500 zł. miesięcznie. Wniosek ten skierocwa- 
no do sekcji skarbowej łącznie z wnioskiem 
P. Izydora Landaua o przyznanie stowarzysze 
niu żydowskich uczniów politechniki w Gdań 
sku jednorazowej subwencji w kwocie 500 zł. 
i Ze spraw porządku dziennego uchwalono z 
Okazji przypadającej dnia 6 stycznia 1926 ro- 

u, pierwszej rocznicy otwarcia szpitala żydo 
Wwskiego 
d UTWORZYC DWA STYPENDJA 
dla dwóch młodych lekarzy praktykantów, 


zebranych 
nowego 
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pracujących naukowo w szpitalu  po'-400 zł 
miesięcznie. Termin pobierania  stypendjum 
ustalono na sześć miesięcy, a w wyjątkowych 
wypadkach na jeden rok. 

Dalej na wniosek sekcji skarbowej udzielo 
no 


SUBWENCJE KILKU STOWARZYSZE- 

NIOM DOBROCZYNNYM, 
a to Stowarzyszeniu starców 500 zł, dalej 
tow. sierót wojennych, ochronce, Ognisku pra 
cy, Stow. Ezra, Machsike Limid, i Beth Le- 
chem po 300 zł, towarzystwu robotników 
młodocianych, 200 zł}, związkowi towarzystw 
opieki nad sierotami 100 zł., jako zwrot ko- 
sztów utrzymania dwojga adoptowanych przez 
gminę sierót. 

Radca dr. Bulwa zażądał przyznania towa 
rzystwu Beth Lechem subwencji w kwocie 
1000 zł, oraz porozumienia się z tem towarzy 
stwem co do poruszonego przez T. Wallacha 
prowadzenia 

KUCHNI LUDOWEJ 
W razie, gdyby towarzystwo to podjęło się 
prowadzenia kuchni ludowej, te inowca żąda, 
by gmina udzielała towarzystwu po 1000 zł. 
miesięcznie. 

Radca Deutscher oświadcza, że plan założe 
nia żydowskiej kuchni ludowej jest bliskim re 
alizacji, a inicjatorzy rozporządzają już po- 
trzebnym lokalem. W kuchni tej będą wyda- 
wane obiady w cenie 30—50 gr., co pokryje 
wszystkie koszta z wyjątkiem 200—-300 zł mie 
sięcznie na administrację. Sprawę ewentual. 
nej subwencji dla tej kuchni przekazano se- 
kcji skarbowej. Wniosek dra Bulwy o pedwyż 
szenie subwencji dla Beth Lechem z 300 na 


1000 zł. upadł. , 


W końcu uchwalono na mocy $ 56 statutu 
gminnego 
POWOŁAC W SKŁAD RADY 
DRA IGNACEGO SCHWARZBARTA, 


w miejsce zmarłego błp. Samuela Lebenhei- 
ma. Powołanie nastąpiło na tej zasadzie, że 
dr. Schwarzbart uzyskał w drugiej kurji, Z 
której wybrany został błp. Lebenheim, najwię 
kszą ilość głosów po wybranych członkach. 
Członkiem komisji dła podatku wyznaniowe 
go wybrano w miejsce błp. Lebenheima rad- 
cę Freilicha młodszego. 
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Z SALI SĄDOWEJ. 


Oficer pad zarafem defrandacj 


Wczoraj rozpoczęła się w sądzie wojsko- 
wym w Krakowie rozprawa przeciw kap. Leo 
nowi Zatloukalowi z 5 okr. szefostwa intedan- 
tury, oskarżonemu o szereg orzestępstw, We- 
dług aktu oskarżenia kap. Zatloukal celem 


uzyskania bezzwrotnej zapomogi doniósł do 
policji i żandarmerji o zmyślonej kradzieży 


4000 złotych, które miały być całym jego ma- 
jatkiem. Otrzymawszy zaświadczenie o zgło- 
szeniu kradzieży w policji wniósł podanie o 
zapomogę do władzy przełożonej, która przy- 
znała mu 300 zł. zapomogi. Ponadto oskarżo- 
ny jako referent kwalerunkowy intendantury 
pobrał z kasy skarbowej Nr 2 raz kwotę 8500 
zł, a drugi raz 500 zł. rzekomo na zakupy ma- 
terjałów kancelaryjnych i pieniędzy tych użył 
na własne potrzeby, zwracając potem ową su- 
mę w czterech ratach do kasy. Ostatnią ratę 
w wysokości 500 zł zwrócila żona Zatleukala 
już po jego aresztowaniu. Wreszcie z końcem 
grudnia 1924 sprzedał oskarżony poruczniko- 
wi Bochniakowi za 40 zł. otomanę, będącą 
własnością szpitala okręgowego w Krakowie. 

Czynami temi dopuścił isę kap. Zatloukal 
zbrodni oszustwa oraz zbrodni sprzeniewierze 
nia i przekroczeń dyscyplinarnych. 

Po przesłuchaniu oskarżonego, który częście 
wo przyznaje się dc winy, nastąpiły zeznania 
świadków. Dziś słuchani będą świadkowie. — 
Wyrok zapadnie dziś lub jutro, 

Przewodniczy pułk. k. s. Ir Kappel, oskar- 
ża prek. major Dr Nuckowski, broni adw. Dr 
Ader, , =, 
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Rycina powyższa przedstawia wspaniałą 
pod względem artystycznym klatkę schodową 
w londyńskim Foreign Office (Min. Spr. Za- 
gran.). W „złotej sali" tegoż ministerstwa pod 
pisane zostały pakty locarneńskie, 


wo. AEE CEWCE ECO "ARG sp 
Sędziowie przysięgli zaczynają brać aktywniej- 
szy udział W rozprawach 


Ze Lwowa donoszą: "BĘ 

Obok wielu innych proces Słeigera przymód Ł to 
inowację, że obecnie Członkowie ławy przy innych 
kadencjach korzystają ze swych praw działalność a- 
klywnie i nie ograriczają Więcej swojej dałałninośii 
tylko do ewentualnego siawamia pytań í ferownoża, 
werdyktu, Siędziowie przysięgli stawia 
wmioski i bardzo gorąco zajmować sie spezvami Wi 
których mają decydować, y 

Przed ławą pczysięgłychi urzędającą w złej aalk 
rozpraw niezależnie od kadencji qrzynięgłych dłx 
rozprawy Steigera toczyła się onegdaj rozprawa kar- 
na przeciwko B. Teodovowiczowi, włuściciełxvś dóbr 
z powiatu Śniatyńskiego, który w zzunerze 250 . Sło- 
wa Polskiego" w „liście otwartym” do p. Leona Wój- 
towicza, insp. Skarbowego w Śniatynie, Zarzucił maa 
szereg Czynów kolidujących z etyką 3 moralnością 
urzędnika państwowego, w s i eara 
mu zbrodnię nadużycia władzy, urzędowej sdl 

W obronie obražonego urzędnika, który się zjawił 
osobiście na rozprawie, wystąpił z ramienia prokura- 
tury państwa prok. Dr, Łaniewski. Trybimałowi, 
przewodniczył radca Niewiadomski ‚obronę oskarżo- 
nego wnosił dr. Pieracki. Osyarżony podtrzy cał swd 
je zazruty. i 

W toku rozpcawy ś%ędzia przysięgły dr. Lańcacki 
kom rikuje przewodniczącemu Trybunałowi, że ła- 
wę przysięgłych doszłu płotka, że oskarżyciel pry- 
watny insp. Wojiowicz zwrócił się do Prezydj ane 
Izby skarbowej we Lwowie, by wydelagowała na nze 
prawę wyższegu urzędnika jako referenta celem 
przysłuchiwania się biegowi procesu, Wedle infor- 
macji ławy przysięgłych oskarżyciel prywatny miał 
zwrócić uwagę władz skarbowych we Lwowie, ża 
ława przysięgłych składa się z płatników. niechętnie 
płacących podatki i z tego powodu wrogo  uaposo- 
bionych wobec organów skarbowych — czem Samem 
prawdopodobnie staną po Stronie oOSkarżonego u- 
walniając go od zarzutów skierowanych pod adresem 
oskarżyciela prywatnego, kłóry jest funkcjonarju- 
szem skarbowym. Dr. Łańcucki wyraził w imi.niu 
ławy przysięgłych Życzenie, by sprawę przez niega 
poruszoną zbadano i ewentualnie zarekwirowano o- 
dnośne pismo 'wystosuwane przez oskarżyciela 
prywatnego do Izby Skarbowej ma stwierdzenie, na 
jakiej zasadzie i jakim prawem inspektor Wojtowicz 
wystąpił z insynuacjami pod adresem sędziów oby- 
wzłelskich. 

Oskarżyciel pryvsiny przyznaje, Że pisao podo- 
bnej mniejwięcej treści wysłał do swojej władzy prze 
łożonej, z której ramienia nadradca skarbu Pierożyń- 
ski jawił się na rozprawie. 

Wobec nieoŚviadczenia się prokurstara TzyDanał 
przyjął życzenie ławy przysięgłych do wiadoeności í 
ma Skutek zacii: rowanego ze strony oskarżonego dor 
wodu prawdy i przectwwniostów prok, rosprawę 
Odroczona, „| gm me 
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©graniczenia dewizowe 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 312. Sin. Dzisiejszy „Dziennik 
Ustaw* ogłasza nowe rozporządzenie mini- 
sterstwa skarbu w porozumieniu z minister- 
stwem sprawiedliwości wprowadzające ogra- 
niezenia obrotów dewizowych tak w kraju 
jak i zngranicą. Ograniczenia te są nastę- 
pujące: 

1) Dewizy mogą być sprzedawane wyłącznie 
bankom dewizowym, banki dewizowe sprze- 
dające je klientom zobowiązane są żadać 
gospodarczego uzasądnienia potrzeby naby- 
cia, przyczem banki dewizowe sprzedane 
dewizy wysyłają zagranicę nie dając ich 
do rąk nabywcy. 

2) Paragraf 9. dewizowego rozporządzenia 
z 27 maja b. r. Dz. Ust. 57. zezwalający 
niektórym przedsiębiorstwom przekazywanie 
walut zagranicę na mocy deklaracji faktur 
i kwitów zostaje uchylony. Udzielający zle- 


cenia ma przedłożyć bankom dewizowym 
kwity celne, deklaracje, duplikaty przewo- 
zowe, celem udowodnienia potrzeby prze- 
kazania tych pieniędzy. 

Wysłanie pięniędzy zagranicę w gotówce 
pocztą dożwolone jest tyłko za złożeniem 
zaświadczenia władz skarbowych bez wzglę- 
du na wysokość kwoty. 


O ustalenie cen artykułów 


pierwszej potrzeby 


Warszawa, 3 12. Sin. W związku z obecną 
sytuacją gospodarczą odbyła się konferencja 
z udziałem ministrów Raczkiewicza, Chą- 
dzyńskiego, wiceministrów, Jankowskiego, 
Popławskiego, wojewodów Zajączkowskiego 
i Bilskiego w sprawie wydania zarządeń 
celem ustalenia cen artykułów pierwszej po- 
trzeby. 


Niemy po ratyfikacji traktatów totarneńskich 


Berlin, 3 12. Prasa niemiecka stwierdza 
zgodnie, iż konferencja londyńska ma więk- 
sze znaczenie i większą wartość dla Niemiec 
niż konferencja w Locarno. Niemcy wy- 
jeżdżają z Londynu jako zwycięzcy. Uzyskali 
oni spelnienie niemal wszystkich swych 
postulatów. Belgja przyrzekła zredukować 
załogę okupacyjną o 2—3 tysięcy, t. j. do 
5 tysięcy ludzi. Ewakuacja Kelonji będzie 
definitywnie ukończona 1 lutego 1926 roku. 
Procesy przeciwko Niemcom, którzy do- 
puścili się gwałtów w czasie okupacji, będą 
zawieszone, a najważniejsze ograniczenie, 
wprowadzone przez traktat wersalski, krę- 
pające rozwój niemieckiego lotnictwa będzie 
pawie zupełnie zniesione i Niemcy będą 
mogly spokojnie rozbudować swe lotnictwo. 

4 bm. odbędzie się specjalna konfe- 
pencja międzysojusznicza w Paryżu, poświę- 


Votum zaufania dla 


Paryż, 3 12. PAT. Gedzina 7'30 rano. 
Kiba, która obradowała przez całą noc, pro- 
wadziła w dalszym ciągu dyskusję nad po- 
uzczogółnemi artykułami projektów Lou- 
cheura. Po głosowaniu, dotyczącem przejścia 
do dyskusji szczegółowej, przyczem wyra- 
żono rządowi votum zaufania większością 
175 głosów Izba odrzuciła 362 głosami prze- 
ctwko i8 6kontrprojekt Bokanowskiego, który 


cona szczegółom zniesienia ograniczeń lot- 
niczych, zasadniczo jednak sprawa ta została 
dla Niemiec bardzo pomyślnie załatwioną. 
Kontrola wojskowa sojuszników w Niem- 
czech też zostaje zniesiona. Za najważniejszą 
zdobycz obecnych obrad w Londynie Niemcy 
uważają przyjście do skutku nowej konfe- 
rencji w Paryżu w połowie lutego. Konfe- 
rencja ta ma być dalszym ciągiem obrad 
w Loearno. 


Kiedy Niemcy będą przyjęte 
do Ligi Narodów? 

Londyn, 3 12. Przystąpienie Niemiec do 
Ligi Narodów przedstawione będzie na po- 
siedzeniu Redy Ligi w Madrycie. W marcu 
zwołane będzie specjalne zgromadzenie Ligi 
Narodów, które zatwierdzi Niemcy w cha- 
rakterze nowego członka Ligi. 


rządu francuskiege 


zmierzał do ograniczenia inflacji do trzech 
i pół miljarda franków. W dyskusji przed 
odrzuceniem tego wniosku przemawiali Bo- 
kanowski, Loucheur i Briand, który w prze- 
mówieniu, pełnem wstrząsających akcentów 
apelował do solidarności wszystkich Fran- 
cuzów w poniesieniu wszystkich ofiar jakich 
wymaga powaga chwili. j 


Ustawy finansowe przyjęte w labie franeaskiej 


Paryż, 3 12. (K.) Nadzisiejszem posiedzeniu 
parlamentu francuskiego został przyjęty 
plan finansowy Loucheura 257 głosami prze- 
eiwko 229. 

Burzliwa dyskusja wywiązała się przy 


art. 4. ustawy, który upoważnia Bank Fran- 
cuski do emisji banknotów na dalszych 6 
miljardów franków. Po dłuższej dyskusji, 
w czasie której Biand postawił kwestję za- 
ufania, artykół ten przyjęto. 


O wstąpienie Rosji do Ligi narodów 


Poufne narady delegatów mocarstw w Loncynie 


LONDYN. 3. 12. PAT. W dniu wczoraj- 
szym delegaci poszczególnych państw znaj- 
dujący się w Londynie w związku z podpi- 
saniem traktaiów  locarneńskich odbyli sze- 
reg poufnych narad. Co do przebiegu tych 
narad zachowywana jest ścisła tajemnica. 
Prezydent ministrów Skrzyński wyjeżdża 
dzisiaj popołudniu z Londynu. 

Prasa angielska dowiaduje się, że w zwią- 


wa wstąpienia Rosji do Ligi Narodów. Czi- 
czerin miał żądać dania mu możności Wy- 
jaśnienia tej sprawy w rozmowach z Forei- 
gu Office. Chamberlain polecił odpowiedzieć 
mu, że Rosja stworzyła sama przeszkody 
uniemożliwiajęce jej wejście do Ligi Naro- 
dów. Jednakże gdyby Rosja starała się usil- 
nie pójść za przykładem Niemiec to Cham- 
berlain zgodziłby się na spotkanie z Czicze- 


Praga, 3 12..PAT. Podjęte wczoraj przez mi | 
nistra Szrameka rokowania w sprawie utwo- | 


Tinem. 


e © 
gabinetu czeskiego 
rzenia nowego rządu są prowadzone 
prawdopodobnie dziś zostana ukończone. 


dalej i 


Nr. 273 


Bip. 


An (EG 


kupiec 


przeżywszy lat 56 zmarł dnia 3. 
grudnia 1925. 


H Wyprowadzenie zwłok z domu przed- 
| pogrzebowego na cmentarzu żydowskim | 
odbędzie się dziś w piątek dnia 4 bm. 
o godzinie 12 w południe, na który za- 
prasza krewnych i znajomych 
Rodzina 


Min. Moraczewski chory 
Telefonem od naszego korespondenta, 


Warszawa, 3 12. Sin. Minister robót pub< 
licznych Moraczewski zachorował, zastępuje 
go min. Rybczynski, 


Prem. Skrzyński wraca w sobo- 
tę do Warszawy 


Warszawa, 3 12. Sin. Pan premjer Skrżyń 
ski wraca z Londynu w sobotę do War- 
szawy. 


Stan zdrowia Reymonta 


Warszawa, 3 12. Sin, Stan zdrowia Wła« 
dysława Reymonta jest nadal groźny. Wezo« 
raj wieczorem nastąpiło polepszenie, dziś 
jednak stan jest bardzo poważny, 


TwWiła kusu złetega w Zotycha 


Warszawa, 3 12. Sin. Z Zurychu donszą, %4 
nastąpiła wybitna zwżkowa tendencja dla złoa 
tego. Wczoraj notowano 45, dzisiaj 60, przy, 
dalszej silnej tendencji zwyżkowej. 

EINE oz NĄ 


KRONIKA TELEGRAFICZNA. 


— Komisja parlamentu norweskiego dla nagro- 
dy Nobla nie wyznaczy nagrody pokojowej na rok! 
1925 i 1926. 

— Debata nad irlandzką kwestją graniczną była 
dziś kontynuowana w urzędzie skarbu, gdzie preme 
jer Irlandji północnej oraz ministrowie odbyli kon- 
ference z Churchitlem. 

— Renter. Bank angielski podwyższył dyskonto 
na 5 procent. 

— Według ,Journal* liczba wojsk okupicyjnych 
w Nadrenji ma zostać zredukowana w sposób nastę” 
pujący: Belgja 10 tys. wojska, Anglija 5 tys, Frans 
cja 50 tys, ; 
— Dziś nastąpiła w fabryce aniliny w Ludwiksha= 
fen eksplozja, z powodu której jeden robotnik został 
zabity, zaś trzech ciężko rannych. 

—. „Wossische Zeitung" donosi w Sprawie roko- 
wań kwalicyjnych dotyczących utworzenia nowego 
rządu, że niemiecka partja ludowa dąży do stworze: 
nia rządu z centrum i demokratami. 

— Pisma holenderskie zajmują się Szctegółowo 
kryzysem gabinetowym. Panuje ogólne przekonanie, 
że po daremnych usiłowaniach przywódcy dełnokra= 
tycznej partji w kierunku stworzenia gabinetu, nale- 
ży obechie powierzyć tę misję chrżeścijańskiej 
frakcji. 

— Mussolini zarządził jako minister wojny, aĝe: 
bv żołnierze i podoficerowie wojsk salutówali ofico- 
rów milicji narodowej, oraz na odwrót, Pomiędzy, 
oficerami wojskowymi a oficerami milicji narodo- 
wej jest salutowanie obowiązkieni kóleżeńskim. 

| OOOO Z tn 


buna? wyborczy, który dotychczas upełnamod 
nił 222 mandaty do izby deputowanych i 136 
do senaiu, unieważnił wybór komunisty Taus 
sika, motywując swe postępawinie iem, Żd 
Tausik pozbawiony praw przez Trybunał w 
Bernie, nie może być wybrany na posła. Man- 
dat Tausika przechodzi na kandydata komu 
nisię Kubicka. f 
Ea ram R "o 
Tym P. T. Prenumeratorom z prowincji, 
którzy nie odnowią bezzwłocznie prenumeraty 
wstrzymamy z dniem 8 bm. wysyłkę naszego 
pisma. | 


Praga, 3 12. PAT. „Venkov“ donosi, że Try- | 
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„NOWY DZIENNIE”, sobota srudnia 


Sesja Rady Ligi narodów w Genewie 


(Telefonem od naszego korespondenta), 


Wiedeń, 3. 12. Z Genewy donoszą: W pię- 
tek rozpoczyna się tu 7-ma sesja Rady Ligi 
Narodów, w którei między innymi zostanie 
załatwiona sprawa Mossulu. Z ramienia An- 
pii weżmie udział w obecnej sesji Cham- 

erlain. 


Wyjazd kane Rameka do CeREKY 


Wiedeń, 3 12. (D.) Kanclerz Ramek i min. 
spraw zagr. Mataja, min finansów i b. pre- 
zydent Banku narodowego austr. wyjechali 
do Genewy w celu wzięcia ućzialu w sesji 
Ligi narodów. 


Prezydent Gdańka na sesji Rady Ligi Bar. 


Gdańsk, 2 12. PAT. Prezydent senatu Sahm 
wyjechał do Genewy na rozpoczynającą się 
tam 7 sesję Rady Ligi Narodów. Na porządku 
dziennym sesji znajdują się dwie sprawy 
Gdańska- a mianowicie sprawa nominacji 
Wysokiego Komisarza Ligi dla Gdańska i 


Dymisja Dyrektorjatu hiszpańskiego. 


MADRYT. 3 XII. PAT. Dyrektorjat podał 


sprawa polskiej straży wojskowej przy skła 
dach amunicji na Westerplatte. 


Spotkanie Chamberlaina z Czi- 


czerinem we Włoszech 

LONDYN 3. 12. PAT. Chamberlain bez 
pośrednio po ukończeniu sesji Rady Ligi 
Narodów wyjedzie na wypoczynek do Włoch. 
Urlop będzie trwał jeden miesiąc. Równo- 
cześnie donoszą, że Cziczerin z końcem gru- 
dnia, lub z początkiem stycznia uda się na 
pewien czas do Włoch. 


Stresemann wyjeżdża do Paryża 
PARYZ. 312. PAT. „Matin* donosi z Lon- 


k 
dynu, że Stresemann przybędzie w najbliż- 
szych dniach do Paryża, aby kontynuować 
rokowania z Briandem, które rozpoczęły się 
w Londynie. Będą omawiane wyroki fran- 
euskich sądów wojennych przeciwko Niem- 
com, kwestja żeglugi handlowej i wstąpienie 
Niemiec do Ligi Narodów. 
ż | maj 


spraw zagranicznych piastuje Yauguaz. 


Madryt, 2 12. PAT. Primo de Rivera oświad 
czył, że nowy gabinet strzedz będzie nienaru 
szałności konstytucji, dodał, że podsekretarz 


ekonomicznej Zydów w Polsce 


We wtorek dnia 8 bm. odbędzie się w War 
szawie posiedzenie plenarne sjonistycznej Ra 
dy Naczęlnej, poświęcone m. in. obecnej sylu 
acji ekonomicznej Żydów w Polsce. Oprócz 
członków rady naczelnej oraz posłów i sena 
torów sjonistycznych, na posiedzenie to zapro 
szeni zostali przedstawiciele zainteresowanych 
żydowskich organizacyj ekonomicznych. 


Faktyczne rozbrojenie Danii 


Wiedeń, 2 12. (D) Z : Kopenhagi donoszą, 
że minister obrony narodowej wniósł dzisiaj 
w parlameńcie projekt ustawy o rozwiązanie 
armji stałej i marynarki. Utworzony hędzie 
tylko korpus wartowniczy dla bezpieczeństwa 
kraju. 


Samobójsiwa wdowy po mia. Mejerowiczu 


Ryga, 3 12 PAT. Pani Krystyna Mejerowicz, 
wdowa po łotewskim ministrze spraw zagranicznych, 
który przed paru miesiącami poniósł Śmierć, Wsku- 
tek wypadku automobilowego, popełniła dzisiejszej 
mocy samobójstwo. 


e e e 

Turniej szachowy w Moskwie 

(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 

Moskwa 3. 12 (S.) W 17 rundzie turnieju szacho- 
wego wygrał Capablanca z Zubarowem, Lasker ze 
Sjpielmanem, Retti z Iljinem, Rubinstein z Dus Cho- 
tymirskim, Gotthilf z Semischem. 

Następujące partje skończyły się wynikiem remis: 
Horre-Rabinowioz, Gruenfeld-Loewenfisch, Bogatyr- 
iczuk- Werliński, Romanowski-Fartakower, Yates-Mar 
shall, Bogoljubow-Spielmann. 

tSan turnieju po dzisiejszych rozgrywkach jest na 
Siępujący: Bogoljubow 13 i pół, Lasker 11 i pół, Ca- 
pablanca 10 ; pół Torre 10, Marshall 11, Retti, Ro- 
manowski 9 i pół, Bogatyrczuk, Rubins:ein 9. 


ODZNACZENIE UCZONEGO KRAKOW- 
SKIEGO. 

Kraków, 3. 12 PAT. Polskie Towarzystwo Astro- 
noiniczne komunikuje: Stała komisja małych planet 
i efemeryd Międzynarodowej Unji Astronomicznej ko 
optowała do swego grona prof. Tad. Banachiewicza, 
dyreltora obserwatorjam krakowskicgo. Powołanie 
to stoi w związku z mi teoreiyczromi prof, Ba- 
Dachiewicza, ogłos; U drakiem w  Orocznych 
Okólmikach Obserwalorjum krakuwsiiego. 


Warszawa, 3 12. Sin. Dziś rano notowano 
w Warszawie poza giełdą oficjalną dolara 
9:50, o godz. 12-tej 890, wieczorem 8.95 
przy wybitnej tendencji zniżkowej. Spadek 
kursu dolara nastąpił wskutek interwencji 
Banku Polskiego i  współudziała Banku 
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Szereszewskiego, który Bank Polski zawezwał | 


do współdziałania w tej akcji. 


Redukcja budżetu na grudzień 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 3 12. Sin. Ministerstwo skarbu 
uchwaliło zredukować budżet grudniowy 
stosownie do wskazówek uchwalonych przez 
komitet sześciu. Redukcja ta ma być przed- 
łożona do aprobaty Radzie ministrów. 

D A er 


Z operetki. 


„Radjo-Panna* operetka Weinera w 3 aktach (dyryg 
p. Rapacki). 

Tym razem już nie rozdawano czekolady publicz- 
ności -— tylko paniom na Scenie. Mimoto jednak ope 
Tetka la ma warunki i widoki powodzenia ze wzglę- 
du na wesołe i szybkie tempo akcji, które — w od- 
różnienin od Szematu stałej budowy innych — osią- 
ga punkt kulminacyjny jnż w I. akcie tak, że dia 
Sałwowania Całości III. akt następuje po II. bez ża- 
dnej przerwy, co z uznaniem się podkreśla. Tru- 
dno się tylko zorjentować, kto właściwie reprezentu- 
je tylułową rolę. ho na scenie przewija się kilka 
radjo-panien, a z tych dwie na pierwszym planie, 
z tą jedynie różnicą, że jedna jest świeżutką mężat- 
ką, ale jeszcze panną. Wykonanie ról sołowych po. 
Czernekówny, Halmirskiej Jaśkówny, Leszko, Ro- 
maniszyna, Pilarskiego i Orlińskiego nie pozostawia 
nic do życzenia; natomiast orkiestra nie stoi na 
wyżynie, co należałoby usunąć tembardziej, że część 
muzyczna jest wcale obfita i zręcznie ujęta, Sceny ba 
letowe przybrały w II. akcie charakter sztuczek 
akrobatycznych z ładnymi obrazami żywymi, wyka- 
zując zręczność i siłę muskułóńy zespołu. ha. 

REPERTUAR KIN X 'AxGWSKICH 
WARSZAWA: „Na rozkaz cara". 
NOWOŚCI: „Z rąk do rak“. 

UCIECHA: „Czwarte przykazanie”. 
SZTUKA: „Paryska zabawka‘. 
REDUTA: .Gentleman czy apasz?" 
PROMIEŃ: „Bartek zwycięzca”. 
WANDA: „Biskra“ i „Fabryka parówek". 
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Sytuacja giełdowa 
Kraków, 3 grudnia. 

Wczoraj wieczorem nasląpiło przełamanie pędu 
zwyżkowego dolara, który osiągnąwszy na niektó- 
rych giełdach kurs 13 zł, zaczął się obniżać. Dziś 
spadek ten odbywał się w dalszym ciągu, tak, iż 
kurs dolara za którego rano jeszcze płacono 10 zł 
spedł wieczorem do $50 przy tendencji nadal zniż- 
kcwej. 

Na to przezwyciężenie paniki dolanowej wpłynęła 
«bok woOzorajszego oświadczenia p. Zdziechowskiegąę 
zapewne także interwencja Banku Polskiego, któ- 
rej domagaliśmy się od kilku dni. Także zaniecha- 
rie operacyj reportowych, na szkodliwość których 
wskazaliśmy onegdaj, przyczyniła się niewątpliwie 
do zwyżki złotego. Natomiast zarząd one przez dy» 
rekcję Banku Polskiego wstrzymanie redyskontą 
wekslowego winno być jak najrychlej cofnięte, gdyż 
spowoduje omo ogromne trudności dla przedsię- 
biorstw przemyslowych. Zarządzenie to tembardziej 
vinno być cofnięte, eż panika walutowa już mi- 
ręła a może ono przynieść więcej szkody miż po- 
Żytku. 

W razie rozumnej polityki Banku Polskiego ocze- 
kiwać można dalszej poprawy złotego, gdyż zniż- 
ka jego nie miał agospodarczego uzasadnienia, a po- 
wzięte OStatnio Zarządzenia rządu usuwają obawę 
przed inflacją w jakiejkolwiek postaci. Natomiast za 
zmączną ostrożnością odmosić sie należy do wiado- 


mości o większej pożyczce vd Morgana, która to 
pogłoski zreszlą zdementował już rząd. 
Na giełdzie akcyj nastąpiła już silna reakcia 


w związku ze spadkiem dołura i kursy akcyj silnie 
się obniżyły. Notowana dzis (w nawiasach kursy 
wczorajsze): 

Pol, Bank Przem. 0.12—0.13, Bank Zw. Sp. Ze, 
4.5, Zieleniewski 10—9.75 (11.5), Cegielski 9 (10.5— 
11), Trzebinia 0.24—0.25 (0.22) Parowozy 0.24 (0.23), 
Górka 98.75 (11—11.5), Azot 0.15, Elektrownia 
Sierszą 0.15, Chodorów 5.25—5.40 (6.20), Chybie 4.50 
—4.25 (5.50—6). 

Dolar w późnycii godzinach wieczornych zhowa 
zwyżkował Nieoficjalnie płacono 9.20. 

$s k «m 


Lwów, 3. 12 PAT. Akcje: Bank Kip. 0.40, Bani 
przem. 0.14, Bank Ziemsk. kredytowy 0.05, 0407, 0.08, 
Browary 8.75, 8.60 Chodorów 5.75, 5.60, 550, Chy- 
bie 4.75, 4.60, 4,55, Gazolina 1.50, 1.45, 150, 1.5% 
1.45 , Parowozy 0.25, Nafta 0.30, 0.37, 0.28, Tespy 3, 


Giełda warszawska z dnia 3 b. m. (PAT) 
Watuty: Belgja 3336, Rolandja 320-85, Londyn 4240 
Nowy „ork 8-58, Paryż 31-04, Praga 29'10, Szwajcara 
18950. Wiedeń 1585v, Włochy 32'329, 

Rkcje: Bank Małapolski Kraków —*— Bank Prze- 
mysłowy Lwów 0'12, Bank Zw. Sp. Zar. Poznań 4: — 
Puls 0°34, Wild 3.—, Cegielski 0-24, P: 0:28, Za- 
wiercie 975, Zegluga 0'14, Polska nafta 0'21, Siła i Swia- 
tło 0:26, Chmielów 6 28, Starachowice 1:05, Pocisk 1'15, 
Zieleniewski %15, Zyradów 7:25 Chodów 530 

Papiery państwowe: 5%o pożyczka konwersyj= 
na 431/2, 20/0 pożyczka konwersyjna 70, pożyezka 
larowa w dol. 64—, w złotych 6ż4' —, pożyezka kole- 
jowa 67 — 

Giełda wiedeńska z dnia 3 b. m, (PAT. 
Dewizy. Amsterdam 2*49:, Belgad 1254, Berlin 16867 
Bruksela 3218, Budapest, 9922, Bukareszt 319, Chry- 
stania 143%, Kopenhaga 17845, Loudyn 341, Ma 
140.0. Medjolan 2:04, Nowy Jork 70795, Paryż 27:07 
Praga 2095, Sofja 513, Sztokholm 13943, Warszawa 
83:25 — 88775, Zurych 136*4 dolary 40750, belgijskie 
——, bnłgarskie 510%, dnńskie ——, marki niemie- 
ckie 1685, angielskie 342;, jugosłowiańskie 1249, nor- 
weskie -- — polskie 64*—, rumuńskie 318, szwedzkie 
184560, szwajcarskie 13610, hiszpanskie 940, czeskie 
2u'.6 węgierskie 49'i16, tureckie 

Akcje: Zieleniewski 4U,  Silesja —', Fanto 132 
Gal. Karpaty 88, Galicja 760, Siersza 21, Bank Ma- 
łopolski —.. Bank Hipot 3% Tepege — . 

Papiery lokacyjne. mustr. ienta 221 renta lue 
towa 239, losy tureckie 540, kodenkredit 165, 
austr. zaki. kred. 1:5: koleje austr. 32u' 

Zurych, 3. 12 PAT. Paryż 19.75, Londyn 25.14 
Nowy Jork 5.19, Belyju 25.50, Włochy 20.90, Hi- 
szpamja 73.45, Holanuja 208.70, Berlin 1.23.5, Wie- 
deń 79.15, Szlokhohn 138.82, Oslo 105.37, Kopenhaga 
129.12, Sotja 3.77 i pół, Praga 15.97 i pół, Buda- 
peszł 0.72,9 Bialogród 8.20, Ateny /, Konstantynopol 
2.85, Bukareszt 2.u0, ilelsinglors 13.07, Buenos Aires 
215. lendencja Spokojūa. 

Zurych, 3. 12 VAL. Warszawa Sprz. 52, kupno 44. 
Z godz. 12-lej Warszawa 60. 

Łonidyn, 3, 12 PAT. Radjo Nowy Jork 4.84 i pół, 
Holandja 12.04 i pół, Francja 127.50, Belgja 106.95, 
Włochy 124.20, Niemcy taJ Szwajcurja 2514 
Hiszpanja 51.24, Dauja 19.47, Szwecja 16.12, Norwe- 
gja 2387. Helsingiors 192.50, Praga 163.50, 

Paryż 3. 12, PAT. Radjo. Lonúyn 127.30, Nowy 
Jork 26.28, Belgja 110. Hiszpanja 527,00, Włochy 
106.52, Szwajcarja 507, Danja 6:5 Holandia 1058, 
Norwegja 583, Szwecja 701. Remanja 11.80. 

Wiedeń, 3. 12 PAT. Dziernik: wictzorne stwier- 
dzają dalszą poprawe złoiego. Wobec najniższega 
stanu złotego, podniósł się on prawie o 80 proc. 


Str. 12 „NOWY DZIENNIK*, sobota 5 grudnia 


Baterie i lampki potaniały 


Fabrykę latarek elektrycznych i baterji „DAIMON* 
zastępuje wyłącznie firma 


Nr. 272 


W BERLINIE | VW EOGŁAWIU 
Płace sotówką. 


LEMIPOCZYCHYCE 


oraz konserw rybnych 
Ceny 260% teniej 


$wieży transport angiesskich | 


ige jokkalu dia klubu 
POSZUKUJENIY towarzyskiego. 
ZORZUWJE a aan 5) 


giuskowcj cd konkurencji 


PEZET IE" reż Śr ię. ali? WEISS i FEIGERBALUM Pisemne zawiadomienia, hipoteki i czynsze przed- 
REMOROIDY ak 3 wojenne. — Lpraszam o przesłanie na skrytkę 
hurtownia instrumentów muzycznych 


pocztową Nr. 450, Katowice. 


Redaera Maść Gojąca 
usuwa ból, pieczenie, 
swędzenie, «rwawienie 
goi ranki zmniejsza gu 
zy. Słoiki po 1i 2 zł 
Zamiejscowym za zali- 
czką £ 7i wysyła Ap- 
teka Re era, Kraków. Į | 
uł. Karmel cka L. 28. | 


m — 
Karta stenegraliczne | | KRAKOW, ULICA MEISELSA L. 13. 


Łwiązek Zawodowy Lrzęd 


vików Prywatnych, Kia- - 

ków, ul. Slawkówkka L. 6 ważne dlia Pańl 

wznawia ponownie kursa p - 1 

stenograficzne i seminarja. | Skład przyborów do naftu DMC. jedwabiu 

Zgłosz przyjmuje codzien | sztucznego, wełny, nici itp. w wielkim wy- 

nie Sekretarjat o godz i | borze, oraz zakład rysowniczy, pracownia 
: haftów i tamborowania 


AA RAADAAAAAAAŁABA | Schickman Maków, il Grodzia 71. 


DRLEWO KOPALMANE r 


Wszelkie sprawy w Nemce 
CELULOZOWE 


tyczące się kupna, sprzedaży i administracji domów, 
w dowolnej ilości, zakupuje 


Nowa kursa kroju i szycia 
„iłszczędmość” 


Kraków, ul. Szewska 12, Il. p. 
Nujwyższa uczelnia kroju i szycia jest pierwszą tego 
rodzaju szkołą. która rzecz; wiście daje możność opa- 
nowania sztuki krawieciiej tak dla użytku domowego 

jak i zawodowego. 
Kursa kroju: miesięczne i dwumiesięczne;y 
Kursa szycia: miesięczne i dowolne, 


Kursa powyższe prowadzone są przez najwybitnieja 
szych mistrzów i mistrzynie. i 

Nauka rozpocznie się 4 grudnia 1925. 

Wpisy codziennie od godziny 9—1 i 3—7. 


” | USB 
Do pielęgnowania 
chorych położnic w miejscu, jak I w okolicach 


Rechtsbiiro Dr. Jur. J. Taubes polecają się dobrze wyszkolone Siostry pielęgniarki 
Kóln a/Rh. Rothgerberbach 58. 1298 Zaklad Sióstr 


Kraków -Sodgórze, ul. Józefińska 29, l. p. 
Telefon Mr, 2044. Rok założenia 1910. 


ponadto sprawy podatkowe, majątkowe. ubezpie- 
czeniowe informacyjne, porady w sprawach kon- 
sularn;ch załatwia: 


Henryk Springut @ Nie zażegnamy crożącej nam katasirofy gospodarczej, jeżeli nie 
Bielsko. zdołamy uniezzieżnić się od zalewu towarów zagranicznych! 


Miljony złotych wędruje rok rocznie zagranicę za sprowadzone kakao w proszku. 
równocześnie zaś w kraju liczba bezrobotnych z dnia na dzień wzrasta. 

W ciągłem nieustannem dążeniu do udoskonalenia naszych fabrykatów rozpoczęliśmy 

obecnie produkcyę kakao w proszku, które w niczers najbardziej nawet re- 

nmeomewanymi markom zagr. nie ustępuje. — Chcąc zapewnić naszemu 


WYVYVYVYVYYVYVVYVVY 


wz 


i STAŁA NEGULARNA KOMUNIKACJA | a 
Z TRVESTU, WENECJI I BRINDISI 
pospiesznymi i pocztowymi parowcar'i 


LÓD EM 


o 
Egiptu, Grecji, Konstantynopolz, 
portów syryjskich, egirjskich i morza Czarneg: 
do indi! ! Dalekiego Wschodu. 
Informacji udziela bezpłatnie: 
GENERALNA AGENTURA TOWARZYSTWE: 
WARSZAWA, KROLEWSKA L. 39. 


popularność wśród najszerszych warstw konsumentów załączać będziemy bezpłatnie 
od 1 grudnia 1925 do 31 stycznia 1926 
do każdej conajmniej 100 gr. tabliczki naszych deserowych czekolad 
Wak-Jong, Bajadera, Smietankowa, Special, Gorzka, Mokka, Deserowa 
próbne koperty, zawierające Kakao Branka. 


Przy zakupnie baczyć należy ściśle na znak towarowy Branka. 
BRANKA Fabryka cukrów, czekolady i kakao, Spółka akcyjna we Lwowie. 


SEE 008 


RE RZECE soki | AAE - GRiSŃ 


Zamówienia na wszelkiego rodzaju 


KALENDARZE NA ROK 1926 


w kilkunastu gatunkach: reklamowe, tygodniowe, kieszonkowe, ścienne i terminowe przyjmuje: 


NOWA DRUKARNIA DZIENNIKOWA 


W KRAKOWIE, GRZESZKOWEJ 7. — TELEFON 279 


wykonuje również wszelkie zamówienia w zakres drukarstwa wchodzące =W szczególności 
druki bankowe, kupieckie, przemysłowe, reklamowe, czasopisma i dzieła. 


Mac 


P e a EE ZKL: | 


Z w Pęd WA 


hedustoi „iaczelny Dr, W. Berkelhammót. — Red. odpow. Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Urzeszkowej A 
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